Calata pocziowa uiszczona 


CZWARTEK 
29 CZERWCA 1922. 


NR, 144. — ROK XXX. 


Oddział Likwidacyi Demobilu Wojskowego 
sprzedaje: 
Obrabiarki do metali i narzędzia warsztatowe, magneta, 
gaźniki (karburatory), traktor parowy z pługiem i czę- 


ści pługów motorowych 
Sól bydlęcą, skrzynie, beczki, pusz 


odpadki obuwia, części uprzęży 
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t Naczelnika Państwa. 


Warszawa, 26 czerwca. 
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Kandyda 
, P. Artur Śliwiński jest kandydatem nie tyl- 
KO grup lewicowych. ale także przedewszyst- 
iem kandydatem p. Naczelnika Państwa. Nie 
tylko zę względów formalnych, ale przede- 
wszystkiem ze względu na charakter osobiste- 
Bo stosunku Naczelnika Państwa do osoby 
ndydata. P. Śliwiński bowiem należy, jak 
E p. Medard i Stanislaw Downarowicze, wespół 
Yia Sieroszewskim do najbliższego otoczenia 

„ederskiego, I towarzysko i ideowo. 

Kim jest p. Artur Śliwiński?” 

aj Cu literat, Historyk. Zaczął od wy- 
Już a gii o Miekiewiczu jako polityku. 
Is idealizował romantyzm polityezny. 
ronin *ardziej swą ideologię sprecyzował w 
logię = o Mochnackim i Lelewelu... Ideo- 
jać dó Swych pismach Śliwiński umiał dostra- 
woju zagadnień aktualnych. Tedy w okresie 
o an ae e o rer aA 
ak cna wojnę z Rosyą, Śliwiński wydał po- 

me, pozbawione naukowej wartości, mono- 
se dą © powstaniach naszych. A gdy nastał 
ywo samodzielności państwowej, Śliwiński 
głosił rozprawy history czne o Stanisławie Żół- 
łówskim i o Stefanie Batorym. Rzecz wyses 
znamienna, fż publikacya książki o Żółkiew- 
skim przypadła akurat właśnie na okres wy- 
prawy kijowskiej, wynosiło się wrażenie, iż 
Śliwiński dawał niejako podkład ideowy tej 
wyprawie. 

Ta strona działalności Artura Śliwińskiego 
jest godna szezcgólnego podkreślenia, Widać 
bowiem z niej świetnie, iż w. typie umysłowym 
jest zbliżonym do psychiki Piłsudskiego. 
I w życiu szli blisko siebie. Kiedy na terenie 
małopolskim powstał Związek walki czynnej 
Sig przedwojennym, który później wszedl 
Ua oce „Komisyi Stronnictw Skonfe- 

<anych, Śliwiński był w nim czynny. Na 
terenie Małopolski działal; R PY: 
Hipolit śl; opolski działali obok Piłsudskiego — 
dystańy Sikora, ij poseł sejmowy, Wła- 
nisław Laskownicki W. pe A WÓD, AK 
terenie Kongresówki > UR A ALEI 
a dżwięk swój znajdywaii 

Sie: OWSKiego, Śliwińskiego i innych. 

= maki należał w czasie wojny do leade- 
A= e dą Stał na czele Centralnego Ko- 
R ała owego, aktywistycznej organiza- 
wchódziii ctw lewicowych, w której skład 
ją Domoj ędstawiciele P. P. 8, Wyzwole- 
rodowej. . Jay” polskiej i Niczawisłości na- 
wszedł. vasten Fipe yide a aa 7 
skupi Á ady Narodowej, ra 

sd Wszystkie obozy aktywistyczne. 

: ocaTstw centralnych z dn. 5 listopada 
Powitał z emtuzyazme zad gp 
przez Bosal vazme Zostaje powołany 
gdzi "ETA do Tymczasowej Rady Stanu 

ie pozostaje wespół i i 
1917 r. kied pół z Piłsudskim do lata 
sudski, X e: A występuje z niej (razem z Pił- 
niez jc + tOlATZEM, Jankowskim), wskutek 

pay zględnienia przez Niemcy t. zw. koncep- 
cyl podrzędnego rządu, t. j. tworzenia obok 
rządu okupacyjnego paljatywów rządu połskie- 
go. Do Rady Stanu z wyborów już Śliwiński 
R wszedł, 

arto zaznaczyć, iż w tym czasie wy È 
wal jako gorliwy MECZ nik idei Si 
e.h.i.c-z.n.e.j (tak samo jak Moraczewski albo 
Dąbski). Widocznie mieli na myśli króla Ka 
rola Stefana żywieckiego, 

Niedługo potem wszedł w skład Rady miej- 
skiej warszawskiej i magistratu. Został przez 
lewicę wysunięty na wiceprezydenta miasta. 

Te osoby, które go znają, twierdzą. iż jest 
tawzięty w swych poglądach, do czynności or- 
Banizacyjnych nie przywiązuje  nadmiernegn 
znaczenia, jak wogóle przenosi romantyzm w 
Życiu ponad realizm, którego nie uznaje, wie- 
5 w potęgę słowa, co pono rzekomo ma na- 

©t starczyć za czyn, jest dobrym mówcą i lu- 
a Często przemawiać, W rzeczach politycz- 

Ych uchodzi raczej za wykonawcę woli i po- 
Mysłów innych. 

„Trudno, 
wińzki 
tetu 


nim 


oczywiście, przypuścić, aby p. Śli- 
posiadał dane na podniesienie autory- 
rządu. Jeszcze trudniej pomyśleć, aby w 
ucieleśniła się koneepcya rządu „moenego 


naczynia, ubrania, edpadki sukienne i bawełniane, 


Różne przybory chirurgiczne i sanitarne 
Samechety, motocykle, części wozów, zniszczone obuwie, 


gotowką. 


CENA Nru: w Krakowie i na prewincyi 30 Marek. 
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i silnego“: raczej wszystko przemawia za tem, 
iż będzie akurat naodwrót... H. W 
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List Nacz, Państwa do Marszałka Sejmu 
z dm. 25 b. m. (zamieszczony we wezoraj- 
szym „Gł. Nar.) dowodzi, że p.' Piłsudski 
niezmiernie słabo oryentuje: się w kwe- 
styach prawnych. Nacz. Państwa wyraza 
w tym liście opinię, że poruszona przez nie- 
go kwestya tworzenia rządu nie została ię- 
szezo rozstrzygnięta, ale tyłko - odroczona 
i prosi „o możliwie  spieszne gej załatwie 
nje“. 

Stanowisko p. Piłsudskiego jest z gruntu 
fałszywe. Sejm uchwałą swą z 16 czerwca 
dał wobec wątpliwości Nacz. Państwa taką 
wykładnię przepisów Małej Konstytucyi, 
odnoszacych się do zasad tworzenia rządu, 
że kwostyę tę należy uważać za ostaiecz- 
pie załatwioną. Za taką uważa ja Sejm, 
Naród iza załatwioną uznał ją 
także... Józef Piłsudski, gdy w 
liście do Marszałka z dnia 17 b. m. przyjął 
do wiadomości wykładnię Sejmu i pisał: 
...że „obecnie w łonie Sejmu została pra- 
wnie powołana instytucya do tworzenia 
rgd.. Ę 

A zatem niema dziś 
jasności i dlatego zdumiewać musi 
z 25 czerwca list Naczelnika Państwa 

Prawdą jest, że Sejm odesłał do komisyi 
wniosek lewicy (po odrzuceniu jego nagłor 
ści), by decyzyę przy mianowaniu rządu 
oddać na przyszłość Naczelnikowi Państwa. 
Niewiafdowmo, czy i kiedy komisya a nastę- 
pnie Sein wniosek ten załatwi. W. każdym 
razie obecnie sprawa jesć jasną. 

Również nonsensem jest przypuszczenie 
p. Piłsudskiego, że jeśli rząd nie będzie 
wobec niego lojalnym: to wówczas mogą 
powstać dwa rządy... Trzeba podkreślić, że 
rząd odpowiedzialny jest tylko przed 
Sejmem i Nacz. Państwa. Naczelnikowi 
Państwa Konstytucya nie przyznaje prawa 
określania polityki rządu, może m tylko 
zgodzić się na linię polityki rządowej, kom- 
trolowaną przez Sejm, lub ustąpić ze swe- 
go stanowiska. Tak jest we wszystkich re 
publikach i wprot niedorzeczną jest teorya, 
że Sejm uchwali rządowi pewną dyrektywę 
a Naczelnik Państwa zechce mu dać inną, 
całkiem przeciwną... lub też będzie prowa- 
dził inną politykę, niż ta, którą prowadzi 
rzad pod samkcya Sejmu. 
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Prasa o liście Piłsudskiego, 


Warszawa, (Telef. wł.) Z dzisiejszej, wtor- 
kowej prasy należy podkreślić, że „Robotnik“ 
bynajmniej nie zachwyca się p. Śliwińskim, a 
w sprawie listu p. Nacz. Państwa do Sejmu 
czytamy: „Co do niektórych poglądów Nacz. 
Państwa musimy zrobić stanowcze zastrzeże- 
nie; nie rozumiemy, co znaczy „lojalność rzą- 
du wobec Nacz. Państwa“ — wyrażenie to ma 
przykry podkład, kiedy mu się chce nadać sens 
prawno-polityczny, a w pospolitej mowie jest 
pojęciem nader rozciągliwem. Rząd nie jest 
odpowiedzialny przed Nacz. Państwa, lecz 
przed Sejmem. — Za nieszczęśliwy uważamy 
również zwrot przez Nacz. Państwa użyty 
o „reprezentowaniu państwa na wewnątrz”, 
skoro na wewnątrz reprczentuie państwo Sejm. 
rząd i Nacz. Państwa, Także wzmianka 
o „dwóch rządach“ jest nieodpowiednia. Nie 
można stawiać kwestyi: albo Kacz. Państwa 
zgodzi się z rządem a wtedy jest rząd. albo 
się nie zgodzi, wtedy są dwa rządy. Żadna 
konstytucya demokratyczna nie może sankcyo 
nować osobistej polityki Nacz. Państwa, jeżeli 
jest niezgodna z polityką rządu, opierającego 
się o większość sejmową. 

Drugą sensacyą dnia jest artykuł B. Ko- 
skowskiego w „Kuryerze Warsz. pod tyt.: 
„Potrzeba doradcy", w którym pisze, że je 
dnem z najpilniejszyc, zadań nowego gabinetu 
hędzie wydelegowanie do kancetaryi przybo- 
cznej p. Nacż. Państwa przybocznego w rze 
czach prawno-nolitycznych doradcy. albowiem 
N. P. naiwyraźniej nie może sam sobie w tych 


zadnej prawnej nie- 
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rzęczach poradzić, pojmuje je po gospodarsku i 


A | improwizuje teorye polit, które 83 sprzeczne 


zarówno z ustrojem państwowym Polski, jak 
i z duchem nowoczesnych rządów parlamentar- 
nych. Pozatem będzie potrzebny doradca poli- 


j| tyczny, rewidujący rękopisy przemówień pu- 


bliczmych p. Nacz, Państwa; nie może się po- 
wtórzyć zeszłoroczna oracya Nacz. Państwa 


liw Krakowie, w której p, Piłsudski spowiadał 
j Się ze swej niesfności wosec prawników, a uf- 
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ności do tych, którzy Szybciej czasem działa- 
ja, niż myśla. P. Nacz. Państwa wystąpił obc- 
cnie jawnie i ostentacyjnia na arenę polityki 
czynnej. Fikeya nieodpowiedziałności nie da 
się utrzymać i dlatego naszym obowiązkiem 
będzie pilnować a nawet analizować wszyst- 
kie z tej strony wystąpienia, zwłaszcza, żo 
mnożą się oznaki, iż wstępujemy w okres, w 
którym nie będzie zbywało na ich liczebności 
ani ich eksecntryczności. 


Azai iylństiego jeszcze nie utworzony. 


Warszawa. (Telef. wł.) $ytuacya w przesi- 


sg loniu we wtorek wieczorem stala się niesły- 
maz | Chanje poważną. P. Śliwiński 


przeprowadzał 
w ciągu dnia rozmowy z dotychczasowymi 
ministrami: Marynowskim, Narutowiczem i Da- 
r6wskim. Udział tych ministrów w rządzie p. 
Śliwińskiego jest zapewniony. Taksanio prof. 
W. Makowski przyjął tekę sprawiedliwości. 
Upmrzony przez p. Śliwińskiego na min. spraw 
zagran. p. Aleks, Skrzyński, wezwany telegra- 
ticznie, przybywa we środę rano z Bukaresztu 


do Warszawy. Na min. oświaty upadły dotych- | 


czasowe kandydatury; wymieniany jest teraz 
mecenas Łypaucewicz, tudzież sam premier. 
Kandydatura M. Downarowicza na min. poczt 
i telegrafów upadła; mówią 0 jakimś wyższym 
nrzędniku. 

Ale nie w tych nazwiskach leży rzecz głó- 
wna. W ciągu poniedziałku najdłuższą. konfe- 
rencyę p. Śliwiński prowadził z p. Sosnkow- 
skim i z p. Michalskim. Ani pierwsza kandy- 
datura, ani druga do tej chwili — godz. 9 wie- 
czorem, gdy nam to donosi nasz korespondent 
p. H. W. — nie jest pewna. Przeciwko p. Sosn- 
kowskiemu wysuwano pewne objekcye (czy 
nie żydzi?), a rozmewa z p. Michalskim może 
doprowadzić do bardzę dalekich konsekwen- 
cyi — P. Michalski przedstawił w poniedzia- 
łok cały szereg warunków, z drugiej strony 
Znowu p. Śliwiński przedstawił szereg warum- 
ków a między innemi i te, które się stały po- 
wodem dymisyi gabinetu p. Ponikowskiego, 
a wyszły na jaw w czasie rozmów Nacz. Pań- 
stwa 2 gabinetem p. Ponikowskiego w Belwe- 
derze dn. 2 ezerwca (żądanie nowych miliar- 
dów na cele wojskowe). 

We wiorek wieczorem o g. 7 rozpoczęły się 
ostateczne rozmowy Z p. Michalskim i z gen. 
Sognkowskim. Po pałudniu przed tą rozmową 
z p. Michalskim pp. Stesłowicz i Baworowski 


im. KI. Pracy Konst. rozmawiali z p. Śliwiń- 
skim. Rozmawiał również z kandydatem na 
premiera pos. Barlieki; w tem tkwi gwóźdź sy- 
tuacyi. Przedstawiciele KI. Pracy Konst. 
oświadczyli p. Śliwińtskiemu. że zegranica nie 
zrozumiałaby nigdy, jeżeli jednocześnie miał- 
by ustąpić i p. Skirmunt i p. Michalski. Przy- 
pomniano jednocześnie, że poparcie swe, udzie- 
lene p. Śliwińskiamu, uwarunkowano od zatrzy 
mania p. Michalskiego. P. Michalski jest na- 
jstrojony bardzo opornie. Nie jest zatem wy- 
kluczone, że może nie przyjąć teki min. skac- 
bu, a w takim razie możliwa byłaby zmiana 
frontu Klubu Pracy Konstytucyjnej wobec p. 
Śliwińskiego. 


Min. Michalski gdraeza swą tecyzyę 
- de środy. 


Warszawa. (Telef. wł.) Narady p. Śliwińskie- 
go z min. Michalskim trwały 2 i pół godziny 
i nie doprowadziły do porozumienia, P. Michal- 
ski będzie mógł udzielić dopiero odpowiedzi na 
warunki p. Śliwińskiego w ciągu środy. Pre- 
zydyum Rady ministrów poinformowało nasze- 
go naszego korespondenta o godz. 11 w no- 
cy, że konierencya z p. min. Soznkowskim je- 
szeze się nie odbyła i odbędzie się dopiero dzi- 
siejszej BOCY. Sytuacya — podkreślamy. — 

|ceśmy: już na początku powiedzieli — jest 
nad wyraz poważna. Jeżeli p. Śliwińskiemu nie 
udałoby się utworzyć gabinetu, fakt ten mógł- 
by pociągnąć nietylko jego dymisyę, ale mógł- 
by mieć dalsze Kkorsekwencye na wyższych 
stanowiskach, 
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Obejmowa 


Katowice. P. A. T. W poniedziałek dnia 26 
czerwca wojska polskie wkroczyły do trzeciej 
strefy, Wchodząc do Wielkich Hajduków  woj- 
ska polskie zostały powiiane przez prezesa 
miejscowej Rady Ludowej 1 ławnika gminnego 
p. Golasza. Następnie powitał jo po niemiecka 
burmistrz miasta p. Fubrmann, który między 
innemi powiedział, że żywi radosną nadzieję, 
że z chwilą przyjścia wojska polskiego po- 
wróci tu porządek i prawo. Jesteśmy dumni 
i szczęśliwi z udzielenia wojsku polskiemu go- 
ścinności w naszych murach. 

Dowódca  wkraczającej Kompanii poru- 
cznik liski odpowiedział po polsku i po nie 
miecku, 

Następnie pochód przeszedł przed ratusz, 
gdzie powitał wojska P. Paczyński imieniem 
organizacji poiskich. Następnio przewodniezą- 
cy miejscowej grupy powstańców. p. Wiza po- 
witał wojska polskie w imieniu powstańców. 
Po mszy polowej, która odbyła się przed gma- 
chem dyrckcyi huty, Wygłosił ks. Czempe! ka- 
zanie. Po nabeżeństwie odbyła się defilada 
wojska. 8 

Katowice. P. A. T. W dniu wczorajszym „nar 
stąpiło wejście wojska polskiego do powiatu 
bytomskiego. Do Świętochowie wojska weszły 
kolo godz. 10-tej przedpołudniem. Przed bramą 
tryumfalną powitał wojska polskie starosta 
powiatu bytomskiego, Potyka. Następnie je- 
dna z Polek w stroju ludowym wręczyła gene- 
rałowi Horoszkiewiczowi kwiaty. Zastępca wój- 
ta Wackermann powitał w imieniu gminy 
Świętochowice gen. i wojsko polskie. Gen. 
Horoszkiewicz odpowiadając podkreś'ił, że woj- 
sko polskie przychodzi pilnować ładu i porzą- 
dku, zapewnić pokój i pracę, oraz że będzie 
szanowało obyczaje i religie ludu górnośląskie. 
go. Nakoniec przemówił prezes Rady Ludowej 
Kamieński, poczem wojsko wśród dźwięków 
orkiestry ruszyło dalej ku Piasznikom. Na dro- 
dze tworzyły szpaler miejscowe towarzystwa 
oraz Tieznie aka ludność z okolicznych wsi. 
Wojska poprzedzała banderya konna gospoda- 
rzy ze wsi Łagiewnik w strojach ludowych. 
Po przebyciu Piasznik wojska dotarły do Ła- 
giewnik, gdzie imieniem powstańców przemó- 
wił kierownik tamtejszego okręgu powstańcze- 
go Przezdziecki, zaś w imieniu obywatcistwa 


nie Górnego Sląska. 


|ezłonek Rady Ludowej Siwy, poezem towarzy- 
stwo śpiewackie imienia Moniuszki odśpiewa- 
ło: „Już wolności nadszedł dzień”, 

W Kropaczkowie odbyła się msza połowa, 
gdzie w imieniu gminy powitał gen. Horoszkie- 
wieza i wojsko p. Rozmarynowski, któremu 
gen. Horoszkiewicz w imieniu oddziału złożył 
podziękowanie, Następnie powitał wojska kie- 
rownik ruchu powstańczego tamtejszej grupy Pp. 
Trojak, podkreślając walki o wyzwolenie G. 
Śląska. Zakończył on swe przemówienie okrzy- 
kiem na cześć gen. Horoszkiewicza i wojska. 
Nastąpiło uroczyste położenie kamienła węgiel- 
nego pod pomnik poległych bohaterów za 
wolność G. Śląska, 


Katowice, P. A. T. Wczoraj gen, Szeptycki 
wraz ze sztabem w towarzystwie przedstawi- 
cieli prasy udał się do trzeciej strefy części 
polskiej abszaru piebiscytowegoe, do której 
wkroczyły tegoż dnia wojska po'skie, Po dro- 
dze na granicy powiatu -bytomskiego i kato- 
wiekiego powitany został przez mieszkańców 
gminy Brzeziny. gdzie przemówił do gen. ks. 
proboszcz Grund, mygnaniec niemieckiej czę- 
ści G. Śląska, po nim zaś wygłosił przemówie- 
nie po niemiecku przedstawiciel kopalni cynku. 
Następnie udano się do Piekar, Po drodze li- 
czne tłumy mieszkańców witały generała 
i wojska. Przy brame tryumfalnej powitał ge- 
nerala 87-letni starzec, niewidomy, nazwiskiem 
Hajda, znany na G. Śląsku jako poeta i kom- 
pozytor pieśni ludowych i kościelnych. Prze- 
mówienie Hajdy wzruszyło do głębi obecnych, 
generał dziękując, powiedział między innemi: 
Nie będzie pan wprawdzie widział wojsk pol- 
skich, lecz usłyszy pan za chwilę tętent pułku 
ułanów polskich, którzy tędy przejeżdżać będą. 
Niech chociaż to będzie nagrodą za pańską tę- 
Sknotę do Polski i za pańską wiarę i sprawę 
polską, Następnie wygłosił przemówienie ks. 
proboszcz Ander, z którym generał udał się do 
kościoła i wpisał się do księgi pamiątkowej ko- 
ścioła, jak następuje: „Generał broni Stanisław 
Szeptycki, któremu przypadło w udziale za- 
szczytne zadanie wprowadzenia wojsk pol- 
skich do prastarej dzielnicy Piastów, przybył 
na to Święte miejsce, aby uzyskać błogosła- 
une Matki Boskiej dla całej armii pol- 
skięj, z 


Następnie generał udał się do Tarnowskich 
OT. . 

Tarnowskie Góry. P. A. T. Wojska polski 
wkroczyły tu w poniedziałek o godz, 11 przed. 
południem w sile jednego pułku piechoty i je 
dnego szwadronu kawaleryi. Na granicy po- 
wiatu tarnogórskiego w Świergańcu, staro. 
sta powiatu p. Olejarczyk powitał wojska pol- 
skie. Po powitaniu pochód ruszył dalej. Na 
granicy miasta burmistrz Michacz powitał po 
polsku i po niemiecku wkraczające wojska, Na- 
stępnie udało się wojsko na rynek, gdzie przed 
ratuszem odprawioną została mszą polowa. Po 
nabożeństwie odbyła się defilada wojsk, kió- 
ra wywołała entuzyazn: wśród ludności. Na 
czele pochodu kroczył oddział powstańców po- 
wiatu tarnogórskiego i banderya konna w stro- 
jach narodowych. 

_ © godz. 12 į pół generał ndał sie do Tnbiiń- 
éa., Miasto Tarnowskie Góry bylo bogato 
udekorowane. Równicż gminy w powiecie mia- 
ły wygląd odświętny, Na drogach ustawiona 
były bramy tryumfalne w liczbie przeszło 20. 

Następnie pochód ruszył do Lipia. gdzie przy 
bramie u wejścia do miasta powitał wojska ool- 
skie ławnik Plaezek. który po dłuższem prze- 
mówienin wzniósł okrzyk na cześć armii pol 
skiej, Imieniem obywatelstwa niemieckiego 
przemawiał rzemieślnik Niestroja. Hen. Hoera- 
szkiewiez podziękował w języku polskim, a 
potem w języku niemieckim. Wojska ruszyły 
następnie do miasta, poprzedzone przez ban- 
derye włościańskie, oddziały powstańców oras 
zrzeszenia miejscowe. Następnie odbyła s'e 
msza polowa, poóczem nastąpiła defilada wojska 
przed gen. Horoszkiewiezem. 

Lubliniec. P. A. T. W dniu 26 bm. wojska 
polskie od strony Częstochowa——Herby wkro- 
czyły do Lublińca, Na granicy powitał wojska 
starosta oraz deleracya komitetu miejscowego. 
Po przecięciu symbolicznego łańcucha przez 
Przewodniczącego miejscowej grupy b. pow- 
stańców, wojska przeszły kordon graniczny © 
godz. 8 i pół rano. O godz. 11 i pół wojska 
przybyły do: Lublińca. Niemiecki  burmistra 
miasta i dwóch radnych opuściło miasto je- 
szcze tego samego dnia rano. W południe od- “ 
była się msza połowa, i 


Ordynacya wyborcza uchwalona w 2-jem 
czytaniu. 


Warszawa. (To. wl) We wtorek Sejm 
uchwalił w drugiem czytaniu projekt ordynacyi 
wyborczej. Kiedy nastąpi trzecie czytanie, je- 
szcze nie wiadomo, Poprawki do tego projektu 
przeszły w myśl wniosku kompromisowego, Li. 
czba posłów do Sejmu została zwiększona a 
24 w następniących okręgach wyborczych: 
Warszawa powiat 6 mandatów. Płock 6, Ło- 
wiez 6, Łonie 7, Kalisz 8, Częstochowa 7, Ra- 
dom 8, Będzin 7, Łuków 7, Biała podlaska 5, 
Lublin 8, Krasny Staw 6, Toruń 6, Bydgoszcz 
6, Gniezno 6, Szamotuły 6, Ostrów 7, Huta 
Królewska 6, Cieszyn 8, -Kraków 10, Wadowi- 
ce 8, Nowy Sącz 7, Tarnów 8, Przemyś! 8, 


68 procent Polaków w Palste. 


Warszawa. (Tel. wł.) Główny: nrząd staty< 
styczny podał do wiadomości szczegóły o 
składzie narodowościowym państwa: Polska 
liczy według spisu ludności 25,372.437 (bez G. 
Śląska), w tem narodowości polskiej 17,359.883, 
a obcych 8,012.564 (68% Polaków). Po'skk 
jest zatem państwem o A pain chara- 
kterze nazodowo-polskim a narodowościo- 
ET jak chcą je przedstawić sżydwi i socyar. 
ike 

DELEGACYA CZESKA W WARSZAWIE. 

Warszawa. (Telef, wł.) Dn. 24 czrwca przy- 
była do Warszawy delegacya czeskosłowacka, 
upoważniona do rokowań w Sprawie konwen-, 
cyi w dziedzinie sądownictwa. Przewodniczy 
delegacyi pos. Maksa. Inauguracyjne posiedze: 
nie obu dełegacyi odbyło się dn. 26 czerwca. 
Obrady zagaił wieeminister sprawiedliwości 
Rymowicz. Po odpowiedzi Maksy obie dele- 
gacye zakomunikowały sobie limie wytyczne 
cpracowanego już projektu konwencyi. — Ze 
strony polskiej wchodzą z ramienia min. spra- 
wiedliwości Miller jako przewodniczący, tu- 
dzieź Dr Jabłoński, z ramienia min. spraw, zagr, 
Babiński i Szimiczeki 


intrygi Ukraińców w Ameryce. 
Warszawa. {TeL wł.) „Rzeczpospolita do- 


nosi, że urzędowe koła berlińskie rozszerzają 
wiadomość, iż bawiąca obecnie w Ameryce 
delegacya Wschodn. Małopolski poczyna za. 
biegi u prezyd. Hardinga i sekretarza spraw 
zagran, Hughesa, Delegacya złożyła w komi- 
syi spraw zagr. senatu memoryał, w którym 
zaznacza, Że ludność pragnie uwolnienia od 
panowania polskiego. Na zapytanie komisyi 
spraw zagran. ezy Wsch. Małopolska nie sta- 
nie się po jej odłączeniu łupem Rosyi sowie- 
ekiej, delegacya odpowiedziała, że ludność tega 
kraju, jakkolwiek nie ma sympatyi dla sy* 
stemu sowieckiego, gotowa jest jednak połą- 
czyć się w każdej formie ze swymi braćmi w 
Rogyi, 


Bir & 


„GLOJ NARODO” z dnia Z9 Czerwca, I92Z Roku, 


e 73 
Z dnia pelitycznego. 
Wiemi pođdani 
„e Wygadywai na gł rwę państwa niesłychane 
potwarze, poczom uchwalono bezczeiną rezolu- 
crę.. Mamy tu wyjątkowy przykład wolności 


najwyższcga 
żadnej ochro- 


prasy w Polsce, gdzie... osoba 
urzędnika Rzplitej nie podlega 
nie ustawowej”. 

Wyjmujemy te słowa, omawiające przebieg 
piątkowego zebrania Ch. D. i Z. L. N. w Kra- 
kówie z... „Naprzodu“, a nie z organu urzę- 
dowego lub monarchicznego. Nie kto inny, ale 
sceyalista woła o prokuratora przeciw wolno- 
ści prasy i socyalisza traktuje krytykę polity- 
czuą jako przestępstw). 

Eyłoby to niezrozumiuem, gdyby nie chodziło 
tu o obronę męża zaufania P. P. S. w Belwo- 
derze. I można sobie wyobrazić, iak bez- 
stronnie(l) wykonywałby: swój urzą 
wobec prasy, minister +prawiedliwoścł, nalz- 
ący do P. P. S. Stosunki nie wiele różniłyby 
nię wówczas od Sowdepii, gdzie prasę nicso- 
cyalistyczną poprostu zan:knięto. 

Ten sam „Naprzód“, cytując trazesy z mo- 
wy Korfantego o „pobrzękiwaniu mieczem“ 
i o „megalcmaństwie w polskiej polityce za- 
granicznej”, widzi w nich atak na... Nacz. Pań- 
stwa. Belwedero-chwalta nie spostrzega przy- 
tem, jak druzgocącą krytyką polityki Naczel- 
nika Państwa jest takiu przez niago dokonane 
zestawienie... 

Wierni poddani z P. P. S. są bardzo gorli- 
wymi, ale nie zawsze szczęśliwymi chwalcami. 


G. Śląsk a sOcyaliści. 

Nawet wielki akt przyłączenia G. Śląska do 
Połski służy socyalistom za okaayę do dema- 
gogicznych koziołków. Jak komunikuje Tow. 
obrony Kresów zach, okręgowa Rada rob. 
w Czechowicach i Dziedzicach uchwaliła jedno- 
głośnie nie brać udziału w obcho- 
d.e.i.e objęcia G. Śląska. Najciekawsze 
są jednak motywy tego postanowienia. Uchwa- 
ła Rady rob. wylicza aż trzy powody: kwestyo- 
nowanie przez niektórych cztonków komitetu, 
czy socyalistyczne orgauizacye mogą iść pod 
swymi czerwonymi sztandarami, napadanie (!) 
ma socyalistów i wreszcie najbardziej charakte- 
rystyczny powód, że „trudno wymagać od ro- 
botnika, aby ten szedł w jednych szeregach ze 
swoimi, bądź co bądź, nieprzyjacióbmi... (1)* 

Tax więc Rada rob. Czechowie i Dziedzie 
zbojkotowała wyzwolenie ludu roboczego G. 
Śląska i bcz zająknienia uznala wszystkich, 
którzy będą brali udział w tej uroczystości, za 
swych „nieprzyjaciół... Trudno chyba o ja- 
skrawszy przykład socyalistycznego. zaślepie- 
nia... 

Równie charakterystyczna jest odezwa Cen- 
tralnego Komitetu Wyk. P. P. S. „do ludu 
pracującego odzyskanej ziemicy”. Odezwa ta 
keńczy się następującym frazesem: 

„socyalizm zdobędzie świat! Frudną jest 
droga, która da tego celu prowadzi. Lecz ce- 
lu dopnicmy wytrwałą walką w łączności (f) 
a proletaryatem calego świata (}). Ramię 
przy ramieniu (1) w ciężkiej niezmordowanej 
pracy, zdobędziemy Ziemię Obiecaną Socya- 
lizmu!* 

Ramię przy ramieniu z proletaryatom calego 
kwiata! Z tym proletaryatem, eo okazuje dzi- 
wną rzeczywiście solidarność w nienawiści do 
Polski i polskiego robotnika. Z tymi, eo w r. 
1920 wszystko robili, aby wydać Polskę na łup 
dzikich hord bolszewickich — ramię przy ra- 
mieniu, ale całe spoleezeństwo polskie (z wyją- 
tkiem garstki pepesowców) — to „nieprzyja- 
ciele!“ Fanatyzm, graniczący tu zaiste z obłę- 
dem. 

A w końcu zapewnienie o „zdobyciu ziemi 
obiecanej socyalizmu'. Trudno o większą iro- 
nię? Socyalizm zdobył już przecież taką „zie- 
mię obiecaną" w Rosyi, ale ta ziemia obiecana 
stała się pustynią, a jej mieszkańcy ludożer- 
cami. Prawdziwą ziemią obiecaną jest państwo 
Bocyalistyczne jedynie dla żydów, którzy tam 
tworzą warstwę panującą. Do tego zmierza 
i u nas P. P. S. 


0 „braku oszczędności . 


Coraz częściej ezytamy w gazetach utyski- 
wania, że nikt u nas nie chce Oszezędzać i że 
o tęm u nas niewiele się myśli. 

Tak jednak nie jest.. Oszczędzać teraz pra- 
gnie biedny i bogaty. Bogaty, bo wie, jak les 
się zmienia, biedny, bo lęka się większej nę- 
dzy. I robetnik, który nasycił swe skromne 
potrzchy i urzędnik zagrożony chorobą lub 
zmianą posady, — oszczędzać pragnie nawet 
niejeden spekulant, bo mu się przejadły słody- 
cze zbytku i emocye ryzyka. 

Ale, jak co zaoszczędzić, nie wio. , 

Przed wojną byto łatwo. Miałeś 100 rubli, 
dałeś do kasy i dostałeś po roku te 100 rubli 
j joszeze 4 ruble procentu. Nie miałeś wpraw- 
dzie na tem zysku, bo i przed wojną w ciągu 
tego rokn towary podskakiwały w cenie prze- 
szło o 4%, ale zawsze było ta lepiej, niż scho- 
wać do biurka i opłacić jeszcze asekuracyę 
od włamania. 

A dziś? Daiś w kasach nie się nie zmieniło. 
Tak samo płacą tam 4% po roku i nie uwzglę- 
dniają wcale, że te 100 Mkp. w dniu złożenia. 
było warte nieraz trzy razy więcej, niż w dnia 
oddania. Cokolwiek byś kupił za że 100 Mkp. 
w dniu złożenia a sygzodał w dnin wydania, 
dosiałbyś trzy razy więcej, niż owe 104 rublo. 

Chyba jakiś cynik może w tych warunkach 
doradzać biedniejszema składanie gotówki do 
kasy. 

Oczywiście te kasy i banki, jak same poży- 
czają, ta nie biorą 4%, jak dają, ani 8%, jak 
braly przed wojną, ale 5 razy więcej i tylka 
na parę miesięcy i jedynie wybranym, którzy 
im dadzą w inny sposób zarobić 20 razy tyle. 


A nie przez to kredyt nie będzie tańszy, jeśli 
zaów to banki zasilać się będzie protekcyjnie 
skrzyniami Kasy Pożyczkowej, bo ten papier 
nadmiernie drukowany jeszcze bardziej obni- 
ży wartość znaków już będących w obiegu. 

Krcdyt będzie tańszy tylko wtedy, jeżeli 
wszystkim ludziom poz.w.o.l.i s.i.ę 
oszczędzać pieniądz.e. 

Dziś tego nie mogą, Choćby mieli najskro- 
mniejsze wymagania. j 

Gdyby przyjąć, że marka spada rocznie tyl- 
ko do połowy na wartości w stosunku do cen 
koniecznych artykułów, to dające 100 Mkp. 
i pragnąc dostać po roku 104, z tym zwykłym 
przedwojennym 


te 108 od sta na rok, czyli 5 do 1000 dzien- 
nie i jest to ten promil, który przeważnie pła- 
ci dziś każdy kupiec przy nabywaniu towarów 
za pożyczaną gotówkę i który mu wszyscy 
zwracamy jako konsumenci 
wszelkich artykułów. 

Każdy chce odebrać przynajmniej to, co dał. 
Ten, co składa do kasy, nie chce spekulować 
na zwyżkę lub zniżkę jakiejś waluty, tylko 
chce odebrać po pewnym czasie z powrotem tę 
samą możność zaspokojenia własnych potrzeb, 
jaką miał w chwili zlożenia pieniędzy. Musi 
wierzyć, że za to kupi w tej samej ilości to- 
war, bez którego chwilowo może się obyć. 
A jośli mu się tego nie zapewni, to musi ku- 
pić ten towar z góry i będzie oszczędzał nie 
w pieniądzu ale w towarze. 

Bez tego zabezpieczenia ludzie tracą możność 
składania gotówki i zmusza ich się do speku- 
lacyi Bo zakupując towar, którego na razie 
nie potrzebuje zakupić, każdy się stara o taki 
towar, którego cena najsilniej wzrasta, a zwy- 
kle jest to towar najniezhędniejszej potrzeby, 
gdyż na ten towar zapotrzebowanie jest naj- 
większe. I to jest właśnie przyczyną dro- 
żyzn.y, a nie brak oszezędności. 

Pomimo powszechnych zarzutów, jakie się zo- 


wsząd słyszy, społeczeństwo nasze jest |Zw, Kołejowców, prezes Zarządu Okr, p. Ja- 


wrogie s.p.e.k.u..a cyi. Poza pewnym od- 
łamem, który tylko spekulacyą, żyje i pzez to 
całą resztę powoli wywłaszcza, ogół z bezprzy- 
kładnym oporem stara się tylko utrzymać swój 
stan posiadania. 

Nie spekulują sfery intelektualne, czego naj- 
lepszym dowodem napływ do urzędów  pła- 
tnych poniżej minimum egzystencyi, nie spe- 
kuluje przewaźnie ani chłop, ani robotnik, a 
tylko nie mogąc oszczędzać, trwoni grosz na 
rzeczy zbędne lub szkodliwe. Te wszystkie sfe- 
ry dałyby miliardy, gdyby im stworzono ja- 
kąkolwiek podstawę do oszezędzania. 

Najlepiej świadczył o tem popyt na ak- 
cye. Kto stwierdził, że składając gotówkę 
w kasie, traci więcej, niż pół kapitału, rato- 
wał się zakupywaniem udziałów w przedsię- 
biprstwaeh handlowych i przęmysłowych, ma- 
jąc nadzieję, że rozrost wytwórczości pozwoli 
mu dogonić zwyżkę towarów i że uczestnicząc 
pośrednio przy ich produkeyi wyrówna spadek 
pieniądza. 

Myśl była zdrowa i zarówno dla państwa, 
jak dla społeczeństwa połądana. Alo właśnie 
dlatego, że tak odruchowo społeczeństwo, nia 


4% zyskiem, musiałoby się | uci 
wymagać po upływie roku 208 Mkp. Byłoby | Sują. 


przy nabywaniu ! 


7 ; 
'wszystkiem te wárstwy, które najwięcej E E TE cenach. Tytoniu, cygar i papiero- 
|starezyć mogą martwego dziś kapitału. isów jest dosyć — tylko nie w trafikach, bo 
| Jak dlugo wartość pieniądza się nie ustali, ; monopol tytoniowy jest, jak się okazuje, mo- 
(jak dugo nie będa uchylone ustawowe posta- ;nopolem paskarzy, aby mogli napychać sobie 
nowienią, które przyjmują  petryfikacyę tej | kicszenie z pokątnego handlu wyrobami tyto- 
jwartości jako jedyną dozwoloną podstawę niowymi. Są naturalnie szczęśliwcy, którzy i w 
(wszelkich obliczeń, nie pomogą żadne żale na trafikach przez „protekcyę* mogą zaopatrywać 
brak moralnege wyrobienia społeczeństwa, bo się w „paliwo“ ale to są tylko uprzywilejowa- 
mikt nie chee tracić. I tracić nie powinien. jne jednostki... Ogół z baranią powolnością tra- 
Gdyby nawet przez uicsumienną reklamę ścią | ci czas ną wystawanie w ogonkach i bieganie 
' gało się troche drobnych oszezędności do kas na |godzinami po mieście dla zdobycia  szczypty 
i dotychczasowych warunkach, to osłabiłoby am albo napycha kieszenie paskarzom. 
jeszcze te właśnie warstwy, które wszelkiejj Takie są rozkosze „mononołowe* w Małopol- 
spekułacyi najoporniejsze najbardziej przez nią;sce.. Jesteśmy zresztą do nich przyzwyczaje- 
ucierpiały i na najsumienniejszą opiekę zasłu- |ni.. Ale co będzie w Komsresówce i Wielko- 
Tadeusz Zakrzewski  |polscc? Tam co kilka sklepów spotkać mo- 
żaa skład tytoniu z półkami uginającemi się 
od najrozmaitszych gatunków towaru. Oba- 
Echa. wiam się też, że tam zaprowadzenie monopolu 
3 h tytoniowego i tabliczek z jego dewizą: „Niema 
„Cały zatarg konstytucyjny był ordynamą niew czo w. pa ; 
| maskaradą i nową mad oinikcyć 7 cały UAE wywolaó moso AA a 
krzyk nad pogwałeeniem „sumienia* ©kazał 
jsię kabotyńską szarlataneryą, Wszystko uci- 
chio odrazu, skoro tylko do łańcuszka lewico- 
[wego udało się przyiutować żydowskie i nie 
jimiockie ogniwko! Większość! Zbyteczna już 
dalsza komedya. Nie potrzeba już zgrywać się 
ina koturnach sumienia i konstytucyi i w seho- 
chymiak, skłądał sprawozdanie z czynności 
Zarządu za rok ubiegły, poczom komisyu rewi- 
zyjna zdała sprawę z gospodarki Zarządu gł. | DEMI UMIEJĘTNOŚCI. Dzisiaj o godz. 12 
| pod względem finanstewym. Następnie omawia- | w południe w auli Collegium Novum odbędzie 
ino szeroko sprawę wydawnictwa pisma zawo- się uroczyste posiedzenie Polskiej Akademii 
|gowego i połączonych z tem wydatków, przy- | Umiejętneści. Zagai prezes Akademii, Dr Ka- 
czem oświadczono sę za dalszem wydawaniem | zjmierz Morawski, poczem ogloszona będzie li- 
i rozszerzeniem „Ko!cjowca Po'skiego*, udzie- | -+ą nowych członków zwyczajnych krajowych 
lając równocześnie Zarządowi wskazówek, wli zagranicznych, oraz kerespondentów Akade 
jakim kierunku pismo to ma być redagowane. | mii Po ogłoszeniu nagród z fundacyi Jerzmu- 
Komisya rewizyjna znalazła gospodarką fi- | -owskich, oraz Barczewskiego, prof. Windakie- 
nansową Zarządu w zupełnym porządku i po- |vrjez wygłosi odczyt p. t.: „Odkrycie Włoch“, 
stawiłą wniosck na podniesienie wkładek mie-| ZEBRANIE CHRZEŠC. DEMOKRACYJ 
sięcznych do wysokości 200 Mp., oraz ustaliła KRAKOWSKIEJ odbędzie się przy ul. Poto. 
p ace zapomogi z funduszu „pogrzebowego ckiego 11, I p, w piątek 30 b. m. Na porzą: 
na 4.500 Mp. na wypadek śmierci członka, |qkq dziennym: 1. Rząd  lewicowo-belwederski 
3.600 Mp. w razie Śmierci żony, zaś 2.700 Mp. i 2. Rola prez. Federowicza i R. P. K. w prze- 
na wypadek śmierci członka rodziny, Wnioski | „zenia rządowem. Początek obrad o godz. 7.30. 


iastycznych dysputach o „woli* i „opinii”, 
b „desygnowaniu* i „powoływaniu, 

te uchwalono z tem, że zapomogi z funduszu| WYBORY WŁADZ AKADEMICKICH. 
pogrzebowego mają się progresywnie zwięk- | vy bieżącym miesiącu odbyły się na Uniwersy- 


ia 


s 


wołucyę i to taką. jakiej jeszcze nie było — 
rewolucyę palaczy! 


KRONIKA. 


JESZCZE © QSZCZERSTWIE DASZYŃSKIEGO | 


Posłowie  chrześc.-lemokratyczni zgłosili w 
Sejmie interpelacyę do prezydenta ministrów 
w sprawie wydania sfalszowanego dokumentu 
przez funkcyonaryusza Głównego Urzędu sta. 

tycznego posłowi Daszyńskiemu. Chodzi tu- 
taj o interelacyę pos. Daszyńskiego w sprawie 
Hstu, nadesłanego rzekomo przez czterech księ- 
ży dziekanów ze wschodniej Małopolski de 
Głównego Urzędu statystycznego, w którym to 
liście znajdują się wymyślania na rząd polski 
Badania wykazały, że podpisani pod ode- 
zwą kapłani wogóle nie istnieją 
Odezwa została wydana pesłowi Daszyńskie- 
mu bez wiedzy kierownika Głównego Urzędu 
statystycznego. 


Teraz nawet glupi zrozumieli to, o czem 
mądrzy nie wątpii nigdy. Będzie tedy blok 
lewicowy. Pam Naczelnik da „jinicyatywę", 
blok z żydkami i Niemcami zatwierdzi ją kil- 
ku głosami i ciesz się Polsko! Już wszystko 
pójdzie, jak po maśle, wyrobionem z mleka 
krów dojlidowskich”, 

(W. R. „Kurycr Warsz.* z dn. 26 b. m.) 


ac a 


d-ci dzień Zjazdu P. Z. K, 
Na porządku dziennym 3-go dnia Zjazdu Pol. 


Kraków, 28 czerwca. 
UROCZYSTE POSIEDZENIE POLSK, AKA- 


3 zależnie od czasu należenia członka dO | tecję Jagiellońskim wybory władz akademi- 
8 nak; ` |ekich na rok szkolny 1922/23. Wybrani zostali: 
Fatalne stosunki w Diyrekcyi wileńskiej. |rektorem prof, Dr Julian Nowak  (ponowni 


dziskanami: na wydziale teologicznym ks, prof. 


W czasie dyskusyj omawiano dalej 
TE: Kazimierz Zimmerman, na wydziale prawa 


stosunków panujących w Dyr. wileńskiej, gdzie 


przyzwyczajone do spekulącyi, poddało się tej | prawie wszystkie ważniejsze posterunki 
myśli i bez przygotowania szło na nieraz lek- |służbowe zajmują Moskale, podszy- 
komyślnie otwierane przedsiębiorstwa, ułatwi- wający się obecnie pod miano Polaków, tak, 
ło to owe sztuczki bankowe i giełdowe, za po-|że w biurach tejże Dyrekcyi nie słyszy się pra- 
mocą których garstka ludzi chciwych sparałi- | wie mowy polskiej Skarżono się dalej 
żowała całą akcyę. ina szykany, jakich ze strony dygnitarzy 

A zaprawdę, najgorszą oddali przysługę Kra- | Dyrekcyi wileńskiej, a przedewszystkiem pre- 
jowi ci lekarze kredytu, którzy drożyznę upa- |Zesa inż, Landsberga doznają ci człon- 
trywali w masowem zakupywaniu akcyi i sta- kowie P, Z. K. którzy przeciwko tym stosun- 
rali się temu zapobiedz, Bądź co bądz, Ścią- |kom występują. Zjazd uchwalił rezolucyę po- 
gało to nadmiar gotówki do instytucyi finan- |tępiującą stosunki w Dyr. wileńskiej i posta- 
sowych, stojących pod kontrolą, a jeśli nawet |BOwił przesłać je władzom kolejowym. 
ktoś donuszezał się spekulacyi akcyami, to za- Podczas rannego posiedzenia przybył na 
wsze była ona lepszą od spekulacyi towarem salę ks. Kasprzyk, powitany gromkimi 
lub obcą walutą. W każdym razie obrót akcya. |95laskami, Ks. Kasprzyk jake prezes Zwią- 
mi dał się o wiele łatwiej ująć w publiczną |zków. chrześcijańskich przemówił krótko a tre- 
kontrolę i energiczna represya nadużyć ban- 
ków, oraz wykonywanie śŚciślejszego nadzoru 
nad zarządem spółek akcyjnych, który nieraz 
milionowe zyski ukrywa przed własnymi akcyo- 
naryuszami, byłyby nie dopuściły do obecnego 
zastoju w tem zbawiennem zainteresowaniu się 
szerokich mas krajową wytwórczością. 

Szkody przez tą błędną politykę wyrządzo- 
ne nie tak łatwo dadzą się odrobić. Prąd kupo- 
wania akeyi ustał, ludzie ponieśli wielkie stra- 
ty a ostudzony zmysł oszczędzania nie widzi 
żadnej nowej drogi. . 

Powiedziałby ktoś, że wszelkie te uwagi są 
dziś przestarzałe, bo skoro marka nasza, na 
szezęście, utrzymuje się teraz na pewnym sta- 
łym poziomie, więc też odpadły przesłanki, wy- 
wołujące utratę pożyczonego kapitału. 

Atoli pokazuje się, że ustalenie marki nie 
wpływa na ceny towarów. 

Człowiek, który nie spekuluje na walucie, 
tylko wtedy złoży zbywającą mu gotókę; z% 
miast kupić coś, co jeszeza jest do zbycia, je- 
2c w odpowiedniej chwili gotówka ta zwró- 
cong mu będzie w tej wartości, jaką osiąga 
w międzyczasie przedmiot dłań pożądany. 
W szczególności zaś pożądanymi są arty- 
kuły koniecznej potrzeby, bo bez 
nich nikt obyć się nie moża I nie ochroni go od 
straty genewska trzynastka, skoro nie samą 
czekoladą człowiek dziś żyje, a i czekoladę 
sprowadza się przeważnie nie ze Szwajcaryi. 

Kto chce dzisiaj uzdrowić kredyt, musi 
zapewnić pożyczającemu, żeby 
otrzymał równowartość. Jest bo rzecz 
trudna. Jednym ze sposobów byłoby nstale- 
nie poprawianego co miesiąc mnożnika, 
wedle którego obliczany byłby przedwojenny 
kurs rubla 3 w tym stosunku miałby pożyczą- 
jący oprócz procentu dostawać różnicę we 
wnętrznej wartości marki. Które naturalne 
produkta, względnie jakie świadczenia na 
mnożnik ten miałyby wpływ decydujący, niech 


kierują się Polski Zw. Kolej. t chrześcijańskie 
stowarzyszenia. Zasadami temu to interes na- 
rodu i chrześcijańska Sprawiedliwość oraz 
oparta na niej miłość bliźniego. Mowcą podniósł 
dalej trudności, z jakiemi P. Z K. musiał wal- 
czyć na terenie Krakowa i zasługi, jakie Zwią. 
zek położył dia dobra kraju i społeczeństwa. 
W zakończenie ks. Kasprzyk życzył Związkowi 
pomyślnego rozwoju i wytrwania przy dotych. 
czasowych zasadach. 

Następnie przemawiał red. „Postępu* p. Mar 
chalewski w kwestyi redagowania pisma 
zawodowego, udzielając Zarządowi pod tym 
względem cennych rad i wskazówek, 

Zebranie zakończyło się © g. 7 wiecz., p% 
czem delegaci udali się na przedstawienie do 
Teatru przy ul. Rajskiej. 


CEED E RT A S TTE TEE 


iskierki. 


Monopol tytoniowy, czyli „Niema nic do pa- 
legia“, 


Stwierdzam, na wstępie, że „Głos Narodu“ 
nie przyjmuje żadnej odpowiedzialności za dzi- 
siejsze „iskierki“, Zakładam tu votum separa- 
tum w sprawie monopołu tytoniowego. Czynię 
to w imieniu najliezniejszego stronnictwa, bo 
stronnietwa palaczy. Po uchwaleniu monopolu 
tytoniowego w Sejmie — zarząd monopolu jak- 
by umyślnie zademonstrował w Krakowie roz- 
kosze monopolowe. Mieliśmy więc niedawno ki- 
lometrowe ogonki przed trafikami, w których 
nieszczęśliwi palacze musieli wystawać godzi- 
nami dla zdobycia paczki tytoniu lub pudełka 
papierosów. Było te jakby wyjaśnienie, że mo- 
|nopol tytoniowy jest właściwie monopolem na 
kultywowanie w dalszym ciągu ogonków. 

Obecnie jest jeszcze gorzej.. Przez dwa dni 
obehodziłem całe miasto, aby skonstatować, że 
na każdej trafice widnieje tabliczką z nanisem: 


prof. Tadeusz Dziurzyński, na wydziale lekar- 
skim prof. Stanisław Maziarski, na wydziale 
filozoficznym prof. Józef KalHeubach. 

OSOBISTE. Odwiedził naszą. redakcvę p. St. 
Machalewski, redaktor bratnicgo nam dzienni- 
ka „Postęp“ w Poznaniu. P. Machalewski przy- 
był na zjazd P. Z. K. Zapewne będzie brał 
udział w  piątkowam zebraniu  chrześc.- 
demokratycznem. 

SPECYALNY POCIĄG DO DZIEDZIC na 
uroczystość połączeniawGórnego Śląska z Rze- 
cząpospolitą, odjeżdża we czwartek o godz. 
3 m. 55, a z Dziedzie przez Goczałkowice do 
Pszezyny. Odjazd z Pszezyny o godz. 6 po 
poludniu, przyjazd do Krakowa o 10 wieczorem. 
Uczestnicy otrzymują 50% zniżki kolejowej na 


ściwie, wykazując wspólność zasad, jakiemi |legitymacyę Towarzystwa Obrony Zachodnich 


|Kresów Polski (Wielopole 4). Uczestnikom bę- 


dzie towarzyszyć muzyka kolejarzy polskich 
z Krakowa, 

ZAKOŃCZENIE ROKU SZKOLNEGO. Wezo- 
Wczoraj we wszystkich szkołach krakowskich 
zakończyła się nauka Dzisiaj, po uroczystych 
nabożeństwach, nastąpi rozdanie świadectw mło- 
dzieży. Bezpośrednio potem odbędą się w szko- 
łach średnich wpisy do następnych klas. Ferye 
potrwają — jak zwykle — dwa miesiące, we 
bec czego rok szkolny rozpocznie się dnia Í 
września b. r. Zaznaczyć należy, że do Kurż. 
toryum wpływają liczne memoryały z żądania- 
mi przedłużenia wakacyi o dwa tygodnie, Pro3- 
by te nie będą uwzględnione. 

WYSTAWA PRAC RĘCZNYCH MŁODZIE- 
ŻY SZKOLNEJ. Wczoraj o godz. 11 rano od- 
było się w sali gimnastycznej I szkoły realne? 
przy ul. Studenckiej otwarcie wystawy prao 
ręcznych uezniów i uczenie wszystkich kra- 
kowskich szkół średnich, Na uroczystość otwar- 
cia przybyli: wicewojewoda Kowalikowski z se- 
kretarzem wojew. Stańkowskim, starosta De 
Bal, wiceprez. m. Rolle, kurator Owiński z gre; 
nem dyrektorów zakładów szkolnych, dowódca 
okr. korp. gen. Osiński, wiceprez, lzby skar- 
bowej Dr Gajewski i inni. Goście z wielkiem 
zainteresowamiem oglądali prace mledzieży 
szkolnej, jakoto: witraże, odlewy gipsawe, wy- 
roby słajdcwe, ozdobne kasetki, obrazy, ry- 
sanki oprawy książek, barwne wzorzyste wyci 
nanki i t. d., przyczem wyrażali się z prawdzi- 
wem uznaniem dla pomysłowości i niezwykle 
udatnego wykonania robót uczniowskich. Stąd 
udali się goście do szkoły św. Floryana przy 
ul Szlak, gdzie zwiedzili równocześnie otwar- 
tą wystawę prac uczniów seminaryćw nauczy- 
cielskich i szkół powszechnych. Również i ta 
wystawa spotkała się z zaslużonem uznaniem 
dla precyzyjnego wykonania eksponatów. 

W gmachu szkoły przemysłowej męskiej 


„Niema nic do paleaia...* Ale za to u paska- {urządzona jest wystawa prac ręcznych kursu 


by ocenili ekonomiści, uwzględniając przede- |rzy można dostać wszystkiego, naturalnie po |nauczycieli szkół powszechnych, Wystawa 


uczniów szkół średnich i powszechnych otwarta 
będzie przez 3 dni da publiczności. 

OBÓZ LETNI W LESIE WOLSKIM. W lesio 
Wolskim urządzono 5-tygodniowy obóz letnł 
dla biednej, a chorowitej młodzieży szkół śred- 
nich Krakowa, która z braku funduszów n'e 
może wyjechać na wieś. W obozie tym znajdzie 
pomieszczenie około 200 chłopców. Kosztw 
utrzymana pokryją częściowo rodzice, płacąc 
za dziecko jednorazowo 1000 mk. Chłopcy 
w obozie będą pozostawać pod nadzorem profes 
sorów, a Oprócz zabaw, zajmą się pracą w lesiać 

REDUKCYA SIŁ POLICYJNYCH. Mimo 
uchwał konfereneyi, odbytych z głównym ko 
mendantem policyi, p. Hoszowskim, na których 
postanowiono usunąć tylko młodsze siły polsć 
cyjne, podobno kilkunastu starszych wywia+ 
doweów dostało w ostatnich dniach zwolnienia. 
Niewątpliwie władze zajmą się dalszym losem 
zwolnionych ze służby ajentów. 

NOWY WÓZ TRAMWAJOWY NA ULI- 
CACH MIASTA. Od dwóch dni kursuje na li- 
nii 8-ciej nowy wóz tramwajowy, wykonany 
w całości w warsztatach krakowskiej Spółkt 
tramwajowej. Wóz ten różni się od innych wię, 
kaszą pojemnością, gdyż brak mu przedziałów 
między klasami, a większe siedzenia ułatwiają. 
swohodniejsze poruszanie się pasażerów w 
wozie. 

Z TARGU. Cony nabiału, jarzyn i owoców 
na wczorajszym targn nie uległy większym 
zmiauom, z wyjątkłem jaj, które podrożały; 
o kilka marck na sztues (obecnie cena ich wys: 
nosi 88 m.). Młode ziemniaczki sprzedawana 
weżoraj po 400—450 mk. za 1 kg. 

WŁAMANIA. Do kiosku przy ul. Warszawskiej 
włamali się wezeraj nad ranem nieznani sprawcy, 
którzy skradli tam duży balon miedziany z wodą 
sodową, 15 kg. czekolady, oraz większą ilość cia- 
stek. Szkoda wynosi 300.000 mk. 

Wczoraj na ul. Lubicz przez okno na wysokim 
parterza domu pod l. 34, weszli niewyśledzeni 
sprawcy do mieszkania śpiącego tam właśnie Dr 


W. I skradli biżuteryę męską i damsk TŁOŚ 
300.000 mk. ryę męską I damską, wartości 


STAN ATMOSFERY. Niż barometryczny nad 
morzem Pólnocnem i Skandynawią przesuwa ssę 
nadał w kierunku północno-zachodnim. W Polsce 

wała pogoda zmienna, zachmurzenie na ogół 
dość duże, kilkakrotnie w ciągu dnia się zmieniała, 

Temperatura w porównaniu z dniem onegday. 
szym opadła o 3—40 przeciętnie i wynosiła o poda. 
2 po poł: w Warszawie -L19. Poznaniu +17, 
Krakowie +18, Pińsku --22, Białymstoku --1, 
Łodzi -|-19. Miejscami notowano znaczne opady, 
przeważnie na południu i wschodzie: Kraków 
6 mm., Pińsk 10 mm., Białystok 2 mm. 

Kraków: Temperatura --17.7, maximum --19%, 
minimum +12.1, opad —, stan nieba: pochmurno, 

Prognoza na Środę: Zachmurzenie zmiecie 
ne, przeważnie pochmurno, deszcze, przeważnie 
w Małopolsce, nieco chłodniej, wiatry zachodnie, 


Z Pelti I ze wiata, 

WYCIECZKA DZIENNIKARZY AMERY- 
KAŃSKICH. W połowie lipca b. r. przybyć ma 
do Polski wycieczka 50 studentów amerykat« 
skich. Wycieczkę -organiwuje Pomoc .koleżeń- 
ską wszęchśwkatowej federacyi akademików. 
chrześcijan. 

LWOWSKIE MUZEUM PRZEMYSŁOWE 
zyskałe -barde cenny -dar „kolelawyż złożonej 
z 127 sztuk broni z XVI i XVIL wieku, ze zlo- 
tych zegarków, pochodzących z XVIM wiełcu, 
oraz kilkanaście cennych płócien. Dar ten pos 
chodzi od znanego filantropa, Orzechowicza. 

ZEBRANIE NAUCZYCIELSKIE OKRĘGU 
MAKOWSKIEGO i jordanowskiego odbyło się 
dnia 17 b. m. w Jordanowie z udziałem inspek- 
tora, p. Andrzeja Marszałka, Referat p t 
„Nauka o przyrodzie w Świetle nowyeh pro 
gramów szkolnych” wygłosiła p. Helena Jom, 
dam. Następnie zwiedzono wystawę robót młow 
dzieży szkolnej w trzech dużych salach mieją 
scowego ratusza. Na wystawie reprezentowane 
były następujące działy: 1. Nowe  kierunkł 
w nauce rysunków, 2. wykresy, 3. roboty ręcz=« 
ne kobiece: hafty, szydełkowe, aplikacya, 
siatki, szycie bielizny, roboty drutowe z weny 
i lnianych nici, roboty kanwowe, 4. slojdy 
5. modelowanie w glinie 6. kartonianstwo; 
T. ozdoby na: drzewko. 8. wypłażanki & wy- 
cinamki, 10 zabawki dziecięce. , 

BITWA POLICYI Z BANDĄ PALUCHA; 
W ostatnich czasach w okolicach Dukli w pode 
karpackich powiatach, graniczących z Ozecho- 
słowacyą, zasłynęła „zielona armia”, która pod! 
wodzą swego herszta Henryka Palucha i jego 
zastępcy, Józefa Szpormiaka, dokonałą szeregu 
mordów i śmiałych napadów  rabunkowych. 
Dnia 13 b. m. bandyci, ukrywający się w lesie, 
wysłali pastuszka, pasącego bydło, do- Jaślisk 
po chleb i dali mu na ten cel 2000 mk, Pastu- 
szok zawiadomi o tem wójta, ten zaś policys 
Czemprędzej wyruszyła kilku policyantów i kil- 
kunasżu żołnierzy straży granicznej, którzy 
otoczył bandytów. Wywiązała się regularna 
bitwa. Szpormiakówna walczyła z rewolwerem 
w dłopi, Jeden z bandytów został ranny, je 
dnakże wszyscy ujść zdołali, jedynie Szporni= 
kówna wpadła wręce polieyi. Zeznała oma, ża 


amunieyi dla bandy  dostarezał jeden żyd 
z Sanoka. 
ODSŁONIĘCIE POMNIKA MARCINKOW- 


SKIEGO. W ubiegłą niedzielę odbyło się w Po- 
znaniu odsłonięcie pomnika tego zasłużonegi 
działacza społecznego i gorącego  pairyoty. 
Pommik wykonał  artysta-rzeżbiarz Labelski, 
a przedstawia on popiersie Marcinkowskiega 
na odpowiednim podstumencie. 

IX DOROCZNY ZJAZD DUCHOWIEŃSTWA 
PRAWOSŁAWNEGO rozpoczął się w Wilnie 
27 b. m. Porządek dzienny obejmuje sprawę 
podatku dyecezynlnego i opłat funkeyonaryn= 
szy zarządm, dalej sprawę szkół duchownych, 
działalności misyjnej, oraz sprawę mienia cot- 
kiewnego w związku z reformą tolną. Areybi- 
skup Eleuteryusz poinformuje zarząd © prze- 
biegu * obrad warszawskiego zjazdu biskupów, 
prawosławnych. . 

WŁOSKO-POLSKA IZBA HANDLOWA 
W RZYMIE. Wczoraj w obecności ministra 
przemysłu i handiu, posła polskiego, oraz licz» 
nych przedstawicieli Świata  pezymysłowo 


Nr. 144, 


i odlrylo się w Rzymie dużej liczbie uczestników, której się spodziewamy, 
podzielimy uczestników kursów na grupy po 20u 
tygodniowo. Pierwsza grupa rozpocznie kurs w po 
niedzialek 3 lipca o godz. 8 rano. 

Celem pokrycia kosztów tego przedsięwzięcia, 
ol każdego chłopca będzie pobierana opłata w wy- 
sokości 100 marek tygodniowo. Bilety na pierwszy 


'Bzadlowego i inteligency i 
mroczyste otwarcie własko-polekiej luby han- 
wWowegj. 

STRAJK W AUSTRYI Strajk w austrya-| 
Xkiəj komanikaeyi nie przyniósł spodziewane- 
go xakłócenia porządku. Personal telngraficzny Emo è 0 | miy 
podjął strajk z uicchęcią, a przeważna e orodzkiej Gl od piątku w biurze Ymki 
personalu, ulegając terrorowi mniejszości, była | 
grzeciwną urządzenia strajku, Udało się Z Zà- Wiadomości kościelne, 
granicą w ograniczonym bardzo stopniu ulrzy-| Oppusrt W KOSCIELE ŚW. PIOTRA. We 
mać kontakt. Kolejowcy zgodzili się, dla Umo- ezwartek dnia 29 b. m. (ów. Pawła j Piotra) sumę 
śliwienia aprowizacyi, z każdego wiedeńskie. |o godz. 10.30 gdprawi ks. pa. t O. a kaza 
go dworca wypuszczać po jednym pociągu jnie wypowie ks. kano orzomkiewicz. | 
dziennie, celem dowozu środków żywności, co MUŻYKA KOŚCIELNA. We czwartek dnia 29 


i R CH b. m. podezas odpustu w kościele św. Piotra od- 
jednak okazało się niedostateczne dla aprowi- będą się następujące koncerty na chórze. O godz. | 
zacyi miasta. Rada ministeryalna uchwaliła 9 odśpiewa chór mieszany państw. kursów nanca, | 
wypłacić należytości tym pracownikom, któ- 


pod batutą prof. Kulińskiego mszę Kurpińskiegu, 
rzy się do strajku pie przyłączyli. Ruch tele- 


olo pna WANE Przy | raraż O =. 
: d O godz. 10.30 na sumie iowa pni F, Mrozieka 
foniczny jest zupelnie wstrzymany, telegraficz Pieśni Moniuszki i Gnardantniego, a orkiestra Sp. 
ny funkcyonuje tylko na poszczególnych |tramwajowej odegra utwory Chopina, Moniuszki 
liniach Mozarta i Griega; dyrygent i solista prof. Tesa- 
A rzyk. — O godz. 12 pni M. Mściwojewska odśpie- 
PRENUMERATA DZIENNIKÓW  NIEMIE- | ya arye Mercadenta i Wagnera, a orkiestra reprez. 
CKICH W WIKTUAŁACH, Z powodu nadmier-.20 p. »., pod batutą kapelm. A. Zamorskiego, Ode- 
nego wzrostu cen papieru dzienniki niemieckie |gra utwory Moniuszki i Godarda. Solo skrzypce. 
podnoszą znacznie prenumeratę z dniem 1 lip- 5 onar produkcyi kościelnej mu- 
ca b. r. Jedno z pism prowineyonałnych bawas |zekj odbędzie się zbiórka w kościele na dochód 
skich wpadło na oryginalny pomysł, który ma- |zniszezonej przez wichurę kopuły. Oby ofiarność 
ją niebawem naśladować inne pisma prowin- publiczności dopomopla do ROR wykonczenia 
cyonalne, a mianowicie pobierania prenumera- !t°S0 zbożnego, a kosztownego dzieła, 
ty w wiktuałach. I tak, pismo to bawarskie, 
wychodzące trzy razy tygodniowo, proponuje 
swym prenumeratorom, aby — jeśli im to wy» || e , 
godniej — składali prenumeratę miesięczną | firma płk Honig i U eng! = 4 
zik ; Pca „+ | nauczyciclstwo szkół powsz. m. hadom i 
o AJ FA a bę 1 makt imienin insp. szkoł. Jana Jaroszyńskiego; 2863-4 
l A 4 « « 
masła, albo 24 jaj. 


pamięci Juliana Kopaszyna Sikorskiego — Żona, 
Propozycya powyższa spotkała się podobno 


CE BIEŁKI WAWELSKIE. 
Dalsze cegicłki wawelskie ufundowali: 2861-szą 


2864-14 pamięci Stefana Kopaszyna Sikorskiego — 
matka; 2865—7 (3 cegiełki) pamięci inż. Ludwika 


DaT pop TATE "żykowskiego — rodzina; 2868—9 (2 Cw 
z bardzo Żygtiwom peryigciom u prenumertto. |A Wenona ora kol owej w Mada 
rów owego bawarskiego pisma. min; 2870—2 (3 cegiełki) imienia R. Gallery, 


podinspekt. połicyi państwowej; 2873-cią dla uc 


BAKCYL TYFUSU PLA) à e 
dn O czenia pamięci Stefana Dzieniakowskiego — ku 
lodzy biurowi gazowni łódzkich — wpłacając pa 


TY. Pisma amerykańskie donoszą, że Dr N. 

Kutsch, naczelna lekarka, pracująca z ramic-|80,000 mk. za cegiełkę. Pozatem Kółko rolników 
bia „American Relief Administration” w jednym | w Krakowie ge na cele odbudowy Zamku 
7424 mk, 43 


ze szpitali moskiewskich, odkryła w mózgu ca 

; ah chorych bakcyla, który wywołu- tia 1 

© tyfus plamisty, Pracowała ona w tym Kie-| Raj agp < 

runku lat sześć razem 'z kierownikiem mo- Rejestr acja QIIGEFÓW (r ownar zgdnych) 
kkiewskiego Instytutu _ bakteryologicznego, rezerwy, 


Drem Barikancm. 
m) olbrzymią doniosłość będzie miało to 
rycie — jeżoli tylko wiadomość o niem jest 
ki Wn — można sobie zrobić z tego wyobraże- 
i p w samej tylko Rosyi w latach 1919. 
piai bylo 20 milionów zasłabnięć na tyfus 
zaji sty, Obecnie. gdy znanym jest jego zara- 
walką po dYCYNA będzie w możności podjąć 
. są bczhośradnią z tą straszną chorobą, ma- 
jae nadzieję zwycięstwa. 
x; WYPRAWĄ PO SKARBIEC „LUSITANIY. 
" tych dniach wypłynął z portu nowojorskie- 
80 parowiec „Blaekeły*, zbudowany specyal 
8 ła wydobywania z głębi morskich okrętów 
zatopionych, Obecnym celem wyprawy jest 
platsitania, zatopiona. podczas wojny przez nie- 
I eb łódź torpodową: Ponieważ jednak „Łu- 
Bllania" Uyla oibrzymem, o którego wydobycia 
w całości trudno nawet marzyć, wobec tego 
postanowiono na razie dostać się do stalowego 
skarbca, zawierającego znaczne sumy w zło 
i klejnotach. 


M. S. Wojsk, rozp. swem L.12400 C. Rg. 
z 1922 r. zarządziio rejestracyę wszystkich osób 
wojskowych obywateli Państwa Polskiego 
poeladająeych stopnie oficerskie wzgl. równo- 
rzędne, bez względu na to, czy stopnie te uzy- 
skali w armiach obeych, w polskich formacyach 
wojskowych, czy też w armii polskiej, Zarzą- 
dzone zgłoszenie się do rejestrayi obejmuje 
wszystkich powyżej wspomnianych obywateli 
do lat 60, za wyjątkiem oficerów znajdujących 
się w służbie czynnej i w. stanie spoczynku 
| (emerytura). 

Osoby podlegające rejcstracyj mają się re- 
jestrować w tych P. K. U., na terenie których 
zamieszkują, P. K. U. dokonywać będą reje- 
stracyę Od dnia 1 lipca do 31 lipca 1922 r. 

Dokumcnty, jakimi mają się wykazać zgła- 
szający się do rejestracyi oficorowie (równo- 
rzędni) wyszczególniono są na ogłoszeniu roze 
plakatowanen. 

p ya n 
rami tanowie: 
odnośnych ustaw, E p a 


anapara 


. 


Zawiadomienia I komunikaty, 


" R pa SOL ZDEMOBIŁ;- Z teatrów krakowskich. 
OWANYCH „.ERÓW W. P. Szereg spółek ikują: 
handlowych zdemobiiizowanych Ti R A Z TEATRU J. SŁOWACKIEGO komunikują: 


(Dzisiaj „Mąż z grzeczności“ w świetnym zespo: 
artystów naszej pierwszej sceny. Wobec zakupie- 
nia WE GE" miejsc I oe piątko- 
i we, jedynie dzisiejsze przedstawienie dostępne bę. 
ść prac dlanobiep zc fabryk, aby dać |gzję FR szerszej publiczności. We czwartek, z a ! 
Bl ag: no d gm. Objekla ia- leyi gwięta, dwa przedstawienia: po południu „Dja | 
mohi] + se ne Ca Syndykatu przez de- |ęł i karezmarka“, wicozorem podniosły dramat: 
katn Przyjmy A A Tian Da <złonków Syndy* | historyczny Rydla „Zygmunt August, i 
melicka D 28° TI raneiszek Ziólkiewicz (Kar. | GPERA I OPERETKA. Najbliższe dni przynio- į 
„ŚWIĘTO WIOSNY Staran; l gą niezwykle urozmaicony repertuar, a mianowi. ; 
tielskiego w Krakowie zer p Ogniska nauczy- leie: wo Środę ciesząca się niezwykłem powodze. | 
ty we czwartck hb. m będzie Sie po raz CZWAŁ |niem ulubiona operetka „Urlop małżeński”, e! 
koncert 1000 młodzieży w +9 Wiosny“, wielki |ęzwartek po poludniu rodzimy wođdewi K. Krum. 
ko. Początek o modz. U: teatrze im. Słowackie- łowskiego „Królowa Przedmieścia”, 
WYCIECZKA ROBOTNI nowymi kupietami i tańcami; wieczorem o godz. 
W dniach 29, 40 b. m 3 1CZA Z. ŁODZAY (7.30 „Apasze*, operetka Benatzky'ego. 
w Krakowie wani yw 1 1 lipea będzie bawie 
ORON. ZA Sia ycicczka robotnieza w liczbie 50 
ij Kas chrześc, robotników w Łodzi. Ce. 
Organizacye breh braci z Łodzi, urządzają 
Sa <acye krakowskie zebranie w piątek duta, 


ióry zajmie się stworzeniem 
rodzaju spółek. Instytucya t 
ochzotę interesów Sw 
mienie kilku bezczynn 
IMośne 
dryvezn 


Syndykatu tego | 
ucya ta będzie miała na celu 
oich członków, oraz uruchu. 


Z TEATRU „NOWOSCI“ komunikują: Dziś wa 


„Gwiazda filmu“. We czwArtek 


po południu, pa 
cenach zniżonych 50 G 


OC, „Szał miłości“, a wic- 


| mi 6 podz. 6% -: „ piati «lczorem „Krysia leśniczanka* W przýķotowantų 

Przy ul A, ię wiecz. w sali Związkowej | piekna operetka H. Bertego „Trzej Kawalerowie". 
e każdego Stow... 20 11 i upraszają gorąco, by 
skiego wydel a arzyszenia, czy Związku krakow- 
delegatów, by op 290 na zebranie powitalne kilku | Repartuar tontru miej. im A Stowaelicgo, 
razy serde Złożyć naszym braciom z Łodzi wy. A 

akie anna Powitania i umocnić braterstwo, Środa 28 b. m.: „Mąż z grzeczności". 

tórzy stoj no łączyć mazystkich” robotników, Czwartek 29 b. m.: Przed poł. „Święto Wiosny“, 

„DZIEŃ NTT sztandarem” chrześcijańskim *|po południn „Diabeł i karczmarka*, wieczorem 
prowadzeniem USTAW ŚLĄSKICH", Nr. 1. Z za. |>Zygmunt, August". 
okazałą gig PE rb administracyi na G. Śląsku |” Fatek 30 b. m.: „Mąż z grzeczności”, 
d zeba s 13. anemi " . 
tra gi „połowy maian ogona urzę | „_ Miejski teatr: Opera 1 Operetka 
je wództwą RE zadość uczynić podjęte przez wo.| Środa 28 b. m.: „Urlop małżeński". 
„Dziennika Usta: cie, w Katowicach wydanietwa |, Czwartek 29 b. n: Po poł. „Królowa Przedmie 
r wyszedł w śląakich*, którego pierwszy nu. |Ścia", wieczorem „Apasze“, ‘ 

STALA TRE 19 czerwca b. r. Piątek 30 b. m.: „Piękna Syrena“. 

SCHNE + A POLSKI 
kaj NICZNYĆ na kz tej, żaka SZER z; Repertuar „Noweści*, 

o we Lwowie Galicyi, zo- roda 2 8b. m.: „Gwiazda fikmu*, 

Biala utworzona Obecnie dla całej Polski. (bra Czwurtek 29 b. m: Po Sio „Szał miłości", 


tej del egacyi bed 


się odb: 6 j 
nych miastach Poł j wiej 


Towarz Ao Ć EA Dimos 

is OE S 
rL Yt paiar „gal walk Pot 
kiewiez, J. Guiziński, B. Jani 3 i 


wieczorem „Krysia leśniczanka”, 
BS: Cza 
Że SPOrIU, 


S DYSKUSYA W SPRAWIE FOOTBALLU. 
eden z naszych korespondentów pisze między 


w VIII gimnazyum 


szewski, R. Jasińsk è : ; A A 
(eel, R. Korszon. R. Lenartowicz, St. Mach EŃ „Takich, coo żapewniają, że im foot- 
YE Midowicz, M. Murczyński, Wł Nussbaum | <~ © szkodzi, można porównać do starych 


pijaków, którzy zapewniają, że im alkohol nie 
szkodzi. A prz wiadomo, jaką klęską jeet 
alkohoiizm. Za granicą, w prasie już trzeźwe 
głosy się odzywają i przestrzegają społeczeń- 
stwo przed niebezpieczeństwem footballu. Na- 
wet niektóre prawodawstwa zagraniczne my- 
ślą już o wniesieniu zakazów uprawia 
nia, przynajmniej ograniczeniu tego 
sportu, zdrowo bowiem, a nie przez okulary foot- 
balisty myślące jednostki zagraniczne zrozu- 
miały, do czego w ten sposób uprawiamy foot- 
ball może młodzież doprowadzić. Sądzę, że i na- 
A społeczeństwo przejrzy”, i 
a | 


- (rol), F, Piasceki, M. Popiel (cel), Z. Preussne 
(eel, A. Rozwadowski, W. Aoki WŁ. SOA 
čel), Wł. Stępniewski, A. Strzyżowski.i J. Kor. 
us (eket). Reprobowano trzech eksternistów. 
„KURS PŁYWANIA DLA CHŁOPCÓW. Corocz- 
sk rs pływania, jaki Ymka urządza dia chłop- 
esy krakowskich, rozpocznie się w pływalni Par- 
B rea KOwskiego w poniedzialek 3 kąca o godz. 
lepsz 0. Ponieważ Ymku jest przekonana, że niema 
z naro cwiczenia dla całego ciała, jak pływamu 
tem apal Pragnie obudzić więcej zaintoaresownia 
Yala e Poźitecznym i milym sportem, posta- 
ię a o Pozwolenie p. Wożssa ua używanie basu. 
Ras lego w Parku Krakowskim. 
e zaj Chłopiec w Krakowie od 13 do 18 lat mo. | 
A eg ie Te Kurza. Ażeby każdy miał ma. 


Źność 
>e należytego korzystania % kutrukcyi Drzę 


| 
niesfawionnić | przeprowadzenie 


znał się ze skruchą do winy, 


okraszona | jeszcze do 


„EŁOS NAMOWU” k Gaia 29 Czerwca, IYZŻ Koku. 


s a X. 
2 sali sadewej. 
O zdradę główną. 
Wczoraj w sądzie okr. karnym w Krakowie 


przed ławą przysięgłych rozpoczęła się rozpra- 
wa przeciw Stanisławowi Kucie, Władysławo- 


wi Schmidtowi, Pawłowi  Sierankiewiezowi 
i Mikołajowi Jaśkiewiczowi, oskarżonym © 
zdradę główną. 

Wedle aktu oskarżenia, przy sposobności re- 
wizyi w mieszkaniu M. Romańskiej w dn. 2 
stycznia b. r. w Bochni znaleziono kilka bro- 
szur i odezw. komunistycznych bedących wedie 
zoznań Romańskiej własnością Kuty, woźnego 
pocztowego w Lublinie. Następaje przeprowa- 
dzono rowizyę w mieszkaniu Kniowej w Kra- 
kowie, gdzie również wykryte bibułę kommi- 
styczną. W następstwie rzeczy aresztowano 
Kutę, przy którym znaleziono karteczkę ze 
spisem członków kółka komunistyczne. 
go w Bochni, Na podstawie tej lsty are- 
sztowano resztę oskarżonych. 

W śłodztwie Kuta podał, że od r. 1920 był 
członkiem P. P. S., a jeszcze w lecie 1919 r. 
nakłonił go Sierankiewicz do przystąpienia dv 
organizacyi. W maju 1920 przybyli do Bochni 
Nierankiewiez i Jaśkiewicz na zebrania po- 
szczególnych organizaesi, W kilka tygodni 
potem urządzili zebranie za cmentarzem rako- 
wickim w Krakowie, na którem przemawiał 
Jaśkiewicz, nawołując do objęcia wiadzy przez 
proletaryat. 

Odnośnie do Schmidta akt oskarżenia pod- 
nosi fakt, że obwiniony wspierał zapomogami 


szawskich koaserwatoryów. Termin do dnia 10 
|erudnia b. r 


TELEGRAMY. 


Ratyfikacya konwenoyi pałsko-irazeusk, 


Paryż. P. A. T. Prezydent Rzeczypospolitej 
ratyfikował konwencyę polityczną  franqusxo- 
polską, Wymiana dokumentów ratyfikacyjnych 
odkędzie się we wtorek na Quai d'Orsay, 


Niem. Rada min. przyjęła kozwencyę 
z Pelską. 


Beilin. P. A. T. (Biuro Wolffa). Rada mini 
strów przyjęla dzisiaj pięć projektów ustaw 
o konwencyach z Polską, a mianowicie: 1. Usta- 
wę w sprawie ułatwienia ruchu granicznego. 
2. Projekt ustawy o oświadczeniu rządu poł- 
skiego i niemieckiego w sprawie umowy ge- 
newskiej. 3. Umowę obu rządów z komisyą 
międzysojuszniczą w pewnych kwestyach prze- 
jęcia własności na terenach  piebiscytowych. 
4. Projekt ustawy, dotyczącej polsko-niemie- 
ckiej ugody o własności fiskalnej hutniczej 
i górniczej polskiej części G. Śląska. 5. Projekt 
ustawy o amuestyi na G. Śląsku za polityczne 
przestępstwa. 


PRZEZ TERYTORYUM LITEWSKIE. 
Warszawa, (Telef. wł.) Rząd litewski zgodzi 


żony górników, aresztowanych za agitacyę ko: |się na przelot aroeplanów niemieckich przez te- 


munistyczną, W ten sposób rozdzielił on 136 


rytoryum litewskie do Rosyi pod warunkiem 


tysięcy Mp. Również — wedle protokołów. po- | ladowania w Kownie areopianów, któreby za- 
licyi — wyślodzono, jak Schmidt w Krakowie |bierały pocztę litewską do Moskwy. 


bywał na schadzkach komunistycznych wraz 
z Sierankiewiczem. 

Na wczorajszej rozprawę przesłuchano jedy- 
nie oskarżonych. Tłumaczą się Omi, że nie na- 
leżeli do organizacyj komunistycznej i nie agi- 
towali za komunizmem, Dzisiaj nastąpi prze- 
słuchanie świadków. Wyrok zapadnie prawdo- 
podobnie jutro, 

Przowodniczył s. 6. Baczyński, 


osk, prok. So- 
zański, 


Zamiast kary Śmierci — 2 lata więzienia. 

Przed sądem wojskowym pod przew. pułk. 
Harasymowieza, zakończyła się wczoraj glośna 
w swoim czasie rozprawa e nadużycia, popeł- 
nione przez podoficerów, rachunkowych w 
kompanii Hallerczyków na Śląsku Cieszyń- 
skim. Nadużycia te polegazy na tem, że pluto- 
aowy Józef Sładkowski i sierż. Hen- 
ryk Chmiel pobrali bezprawnie na szkodę 
skarbu wojskowego ponad 100.000 Mp., przy- 
czem pierwszy oskarżony przywiaszczył sobie 
pobory urlopowanych na plebiscyt na podsta- 
wie fałszywych list poborowych, zaś oskarżo- 
ny Chmiel ułatwiał jego maaipulacye przez nar 
mowę i zaniedbanie należytej kontroli, Pierw- 
8zą4 -TOZprawa, przeprowadzosa w! lutym 1920, 
na podstawie przepisów wyjątkowej ustawy 
tzw. „sierpniwrej", zakończyła się skazaniem, 
oskarżonych na karę śmierci 

Najwyższy trybunał wyrok zmiógł i zarządził 

dodatkowego śledztwa. m= 

przepisów ustawy sierpniowej na korzyść 
oskarżonych, wskutek czego zagrożenie karą 
śmierci obecnie odpadło. Przy rozprawie dzi- 
siejszej główny oskarżony Sładkowski przy- 
nato- 
miast oskarżony Chmigj, obstaje przy dawnej 
obronie i nie poczuwa Się do winy. Trybunał 
po dłuższej naradzie wydał wyrok, skazujący 
oskarżonego Sładkowskiego za zbrodnię oszu- 
stwa ma 2 i pół roku więzienia, zaś 
osk. Chmiela na 2 lata i 8 miesięcy wię- 
zenia Wobeę zastosowania amnestyi 1 poli- 
czenia bliske 2-letniego aresztu Sicdczego, kara 
wymierzona osk. Sladkowskiemu została w ca- 
łości umorzona. zaś osk. Chmielowi pozostaje 
odbycia 12 dni więzienia, W roli 
chrońców występował adw. Dr Bader į Dr 
Ostrowski, 


środę ciesząca się stałem powodzeniem operetka | Gama TTK wy OO NETA 


Nauka, literatura, sztuka. 


„BULLETIN CATHOLIQUE DE POLOGNE. 
1 czerwca, nr, 14. Redaktor ks. Kaźmierz Luto- 
sławski, poseł na Sejm. Warszawa, Marszałkow- 
ska 21—4. 1922, 

Na treść niniejszego z%zytu składają się, 
między innymi. artykuły następujące: „Z rajua 
bolszewickiego“ (garść Szczegółów, odnoszą- 
cych się do historyź tępienia religii pod rząda- 
mi bołszewickimi”); „Rabunek kościołów kato- 
lickich w Rosyiś (zbiór dokumentów urzędo- 
wych, not i protestów); „Kilka głosów prasy 
o Stolicy Apost. w Genul“ (Sprawozdanie z ar- 

„Swobodzie”  warszaw, 


tykułu Fiłosofowa w pod tytnłem 
i z artykułu „Gazety EE PJ 


„Sumienie świata 

szcię „Jeszcze jeden cje dka 
ckiego*, zawierający gtreszczen isan 
N m o memoryału pod datą 15 
sierpnia 1914, w którym mawia korzyści wy- 
wołania na Ukrainie powstania Da rzecz Austro- 
Węgier. Ciekawy ten dokument podała już w 
całej rozciągłości prasa polska. 

„PRZEGLĄD WSZECHPOLSKI* w nrze z 
czerwca 1922 zawiera: Zagadnienie ludu — 
przez B. Wasiutyńskiego Obrona państwa 
przez gen. Michaelisa, Prądy polityczne we 
Francyi przez J. Kozickiego, Niemey w Polsce 
przez J. Drobnika, przegiąd czasopism i Kro- 
nikę, 

KONKURS KOMPOZY TORSKI. Departa. 
ment kultury i sztuki ogłosił konkurs na napł 
sanie kwartetów smyczkowych. Nagrodzone 
będą prace wysokiej wartości artystycznej, 
niegdzie dotąd nie drukowane, ani nie wyko 
nywane, autorów wyłącznie narodowości poł 
skiej. Nagród jest dwie po 3500 tys. marek każ. 
da. Sąd konkursowy stanowi delegat departa- 


gadanki, prowadzona była w Kółkach rolni 
czych, Kołach młodzieży i Oddziałach kcbie- 
cych. Organ Towarzystwa „Przewodnik Kó- 
łek rotniczych* wychodzi w nakładzie 10.000 
egzemplarzy. Towarzystwo prowadzi w dzier< 
żawie majątek Hebdów, w którym produkują 
się doborowe nasiona i prowadzi oborę czer- 
wonego bydła polskiego i ndSlona, sadzeniaki 
i przychówek, rozprowadza się między człon- 
ków Kółek rolniczych. 

Budżet Towarzystwa -w* dochodach wynogi 
39,425.262 Marek 15 fen, w  rozchodach 
38,582.875.35 Mkp. 

Walne Zgromadzenie Małopolskiego Towa- 
rzystwa ro'niczego odbędzie się w Rzeszowie 
dnia 8 lipca b. r. 


KONKURS MODELI OZDÓB NA DRZEW- 
KO otwiera Liga Pomocy Przemysłowej w. 
Krakowie, ul. Grodzka 13. Nigdzie nie wyra- 
bione modele ozdób na drzewko, oznaczone go- 
dłem, dostarczać można do dnia 31 lipca b. r. 
poczem Komitet artystów rozstrzyga. 1 nagro- 
da 20.000 Mkp., 2-ga nagroda 10.000 Mkn., 
8-cla i 4-ta po 5000 Mkp. Zamówienia czyuć 
można już teraz na sezon gwiazdkowy. 

WIADOMOŚCI Z GIEŁDY KRAKOWSKIEJ. 
Usposobienie wtorkowego zebrania giełdowego 
dla walut i dewiz obcych prawie niezmien'o- 
ne. Tomdencra zwyżkowa dia dolarów osłabła 
dziś nieznacznie Waluty zachodnie i skandy- 
nawskie silne i zyskały w szacowaniach, Koro- 
ma <zeska w przekazach cokolwiek słabsza, 
marka niemiecka zyskała nieco na kursie, ko- 
irena niem. austr, słaba. Przekazy nader ogra- 
niczene. 

Akcye bankowe i pspiery lokacyjne zawsze 
jeszcze bez zaiateresowania i nabywców. Sy- 
tuacya na rynku efektów przemysłowych, han- 


NIEMCY KATOWICCY PRZECIW ŻYDOM. |dlowych i górniczych nie wykazuje zmian-ko- 


Katowice, (A. W.) Niemcy katowicey dopu» 
ściń się w poniedziałek szeregu ekscesów aniy- 
żydowskich. (Po przyłączeniu Katowie do Pol- 
ski zjechała tam z Kongresówki olbrzymia licz- 
ba paskarzy żydowskich, którzy wykupują to- 
wary, co wywołuje oburzenie miejscowej lu- 
finości. Przyp. Red.). 


MEETS | 


Pogrzeb Rathenaw a. 


Berlin. (A. W.) Katafalk Ratitenaua został 
ustawiony w kaloarach parlamentu przed pom- 
nikiem Wiłhełmą 1, kióry tak pokryto kirem, 
że przedstawiał obelisk. Pomnik ten ma być 
usunięty później. W połudmie odbyła się uro- 
czystość żaiobna w parlamencie, Nastepnie po- 
chód żatobny udał się na cmentarz, gdzie zwło- 
ki Ratheznna złożono w grobowcu rodzinnyne. 
Na życzen.e rodziny Kathenaua, ta część uro 
czystości nie miała charakteru oiicyalnega, 


DALSZE ARESZTOWANIA. 

Berliin, (A. W.) W związku z zamordowaniem 
Rathenau'a, aresztowana już 10 podejrzanych 
osób, które należą do organizacyi „Konsuł”, 

Berlin, P. A. T. (W. B. K.) Na żądanie policyi 
w Borlinie i Cassel aresztowany został w Mo 
nachium kapitan-porucznik Hoffman, jako pe: 
dejrzany e udział w zamordowaniu Rathenaua. 
We Fallenburgu aresztowano kapitana-poracie 
nika Karola. TiHessena (brata Henryka Tillesse- 
ra, wmieszanego w sprawę zamordowania Erz 
bergera), jako podejrzanego o udział w zamor- 
dowaniu Rathe=naua, 


Od Wydawnictwa, 


Nowe bardzo znaczne podwyższenie cen 
papieru gazetowego, podwyżka płac perso- 
nalu drukarskiego, podwyższenie wszelkich 
opiat i wydatków, połączonych z wyda | 
etwem dzienników. wytworzyły w ostatnich 
ezagąch tak trudne warunki dla Wyda- 
wmnictw krakowskich, że zmuszone są pod- 
nieść ceny pojedynczego egzemplarza i pre- 
humeraty miesięcznej, 

Z dniem 1 lipca b. r. podpisane wyda- 
wnictwa uchwaliły: podmieść cenę pojedyn- 
czego egzemplarza na 

40 marek 
Cena abonamentu „Głosu Narodu“ zosta- 


je odpowiednjo ureguloffana i będzie wyr 
nosić; 


Prenumerata w Krakowie 


bez odnoszenia . « « a „ 850 Mk. 
z odnoszeniem i poczią , „ 1000 Mk. 
Za granicą «a p a . a a 1600 Mk. 


Cena powyższa, jakkolwiek znaczna, nie 
odpowiada ani w przybliżeniu rzeczywistym 
kosztom Wydawnictwa, nie wyklucza zatem 
niestety możliwości dalszego podwyższenia 
ceny pojedynczego epzempiarza i prenume- 
raty w czasie najbliższym, 

Wydawnictwa: „Czas“, „Głos Narodu", 
„Goniec Krakowski", „Ilustrowany Kuryer 
Codzienny, „Naprzód, „Nowa Reforma“ 
i „Nowy Dziennik", 


Wiadomości gospodarcze. 
L działalności Małopolskiega Tow, 


rolniczego w Krakowie. 


Ukazało się niedawno drukiem sprawozdanie 
z działalności Małopolskiego Tow. rolniczego, 
z którego wynika, że Kółek rolniczych liczy 
Towarzystwo 3.558, organizaeyi powiatowych 
80. członków przeszło 150.000. W zakresie rol- 
nietwa działalność szła w kierunku propagandy 
wiedzy rolniczej. Prowadzono fermy wzorowe, 
dstarczano nasion itd.; działalność hodowlana 
przez obory zarodowe, Związki hodowców, wy- 
stawy i premiowania przynosi coraz poważniej. 
sze rezultaty, Sklepów Kółok roln. istnieje 


mentu kultury i sztuki, craz dyrektorowię war-|1.694, Dzałalność oświatową przez kursy, DO 


| £ polski Rank Prze 


rzystnych. Obroty ospałe, po kursach utrzyma» 
nych, kilku za'edwie gatunkami akeyi Naby- 
wano: Zieleniewski, Tepege, P. T. H., Siersza 
gómicza, Polską Nafta, Parowozy, Chodorów, 
Pharma, 

Szacowania wtorkowe wynosiły: dolary am. 
4.530 m., dolary kanad. 4.400 m., funty szterł, 


119.800—20.000, franki szwaje. 856 m, franki 


iirane. 380—8383 m., franki belg. 360 m. liry 
|214 m. leje 25 m., floreny holend. 1.675 m., 
|korony szwedz. 1.150 m., korony duńsk. 951 
im., korony norw. 744 m., korony czes. 87 my 
korony węg. 4 m. 50 fen., korony niem. ausir. 
24 fen, marki niem. 13 m. 

Przekazy: na Berin 18 m. 25 fen., na Pragę 
87 m. 75 fen., na Wirdeń 24 i pół fen. 


WYKAZ GIEŁDY W KRAKOWIE 


z dnia 27 czarwca 1322 r. 
DOEA | KT LSE TED OB" . 3 WE AEE 
pinow badzo trosk 


L I 


Wałrzty i dewizy: 
Dołary St Z . «+. 
„,, kanadv!skia . 
Franki franeuskie 
e  bagiiskie «a 

A szwajcarskie . 
Tunty szteriinci . 
Marki niemieckla 
Korony anatryzckia . 


a SE ole 
mas... 903506841 2, 


OPER ONKZKEZE 


„  czecho-Błowackie , 

»  wWęgiaerskiQa + + 

„  Szwcdzkia .„ « 

„  dnóskie [PA 

„=.  norwoskia „ + 
Lel rmmuńskie „ « u 
Liry włoskie . a 
Marki fińskia . . `} 
«4 


+. =. 


Akcye bankowe: 


myslowy I-Vem. , |. Gf 
Bank Hipoteczny oki: : o 
„  Ma!onatski Ę ~ 
Ziemski Ban Kredytowy 
Fowszechny Bank Kradytowy 
Ake Bauk Związkowy I—VII 
Pank Komercyzlny I—IV 
Fank Ziemski dla Kresów, Łzńcuł , 
| Bank Handlowy w Warszawie 
Bank Kredytowy w Warszawie 
ři Lenk Związku Spółek Zearohkowychi 
Wiedeński Bank Związkowy . 
i Merkur" T, A, Bank 
„Pharma“ (Mag. B. Jawomieki) T-T. 
„Polski Glob“ Tow, tranepori.-hand!, 
ŞC. Hartwig, Dom eksp.han. Poznań 
Żejlnga Polaka a s n, a 2 
Warsz. Tow. axe. Handlu! żegtugi. 
Zielenieweli à r gr ś 
Wara. Sp. akc. Bed. Par. 1. - 1], am. 
H. Cegielski, fabr. maszyn Poznań 
Potęga Tow. pol. fabr. huty żel | 
„Lemiesz* fabryki maszyn roln. | 
Trzekinla Łabr. masz, | narz. roln. 4em 
Załady amumicyjne „P: = 
Futa żełazna, Kraków . 
W. Kncharskl fabr. wyr. mela 
Ferzfeld-Victoriu$s, odl żel. iemalj. 
„Automołer” favryka ów . 
Fabr. Portiand-Cementu, Szezakowa 
„Görk fubryka cementu . 
Gal akce, Zakłady Górniezc Siersra . 
„Iepege” Tow. dla prreds. górnicz. 
Ska akc. przem nał. i gazów ziemn. . 
Karpackie Towarzystwo naftowe . 
Akayjno Tow. naftowa „Galicya" 
A T. dia em, OL akal (d. D Fanto) 
Polska Nafta 5 cj a a 
Kloktrewnia w Slermy II. em, 
Okon A 003 mo. 
„Poret“ Powszechne raktad" budowli 
Fahryka przetw. tłanzaz, w Trzebłni 
„Krakus' Zjedn. fabr.przetwor.'wysk. 
Fabryka porcelany w Ćmielowia, 
i Raf. enkruw Chodorowia 
|-ka ake, Elektr Okręg. w Sierazy 


CEOE A 
NADESŁANE. 


f 
W wydawnictwie „Biblioteki Chrześcijańsko, 
Społecznej (Kraków, Andrzeja Potockiegą 
L 11) wyszła z druku broszura p. tą 

. a +95 
„Balszewizm a Mesjasz żydowski”, ; 
Cena 80 Mkp. 

Tamże wyszły poprzednio broszury:” 
„Rola Chrześcijańskiej Demokracyi w żychę 

4 _ spoieczno-nolitycznem* 
: i m 

„idea cezrześcijańsko-społeczna w historyczu 
nym rozwoju”, x 
se | Cena 80 Mkpę 
Do nabycia w Administracyi „Głosu Narodu'g 


| m —- | 
kupujcia tylko u chrześcijan.: 


CY WIE 


| Kantor wym, 


akeye Tow. Landi, £ przera.1 
Polstde Tow. handlowe 1 i IV em. 


Klibor Sp. a 11.-prz. L. J. Norkowsid 
Handlowa Spólka akc. „Imper“ 


s 


zm, 3 


ANTONI WAŚKOWSKŁ 


Gwiazdy spadające. 


Powieść współczesna, 

2 — b zs —— 

-— A do reszŚp -— kończył eułop — sąd Była właśnie pogodna noc. 
może będzie wyrozumiały dla niego, że toj Księżyc wytoczył się na pełne nieboi sre- 
kaleka i niedojda a glupowaty trocie, Do- jbrzył świat, słowiki dzwoniły — trelowuły 
stanie dwa albo i trzy roki aresztu, a może |a gwizdały a ciąch- ciachały, aż serce rosło 
skończy się ino na obiciu „obłopaka i tyla |śród miłosnej muzyki wieczoru. 
całej parady... he, he, hel... Pan Michał wjechał w debrze i chwilę 

— Zostańcie Z Bogiem! — izeki Stefan | przystanął pobok drogi, opodal miyna, kędy 
na odeliodnem. jzarośl była gęstsza. Ziemia i niebo śpiewa- 

— Niech będzie pochwalony... liy — szumiały debami i huczały wodź, co 

1 wójt potoczył się duiej, pijanym keo- |się po kamieniach targała ku dołowi. 
kiem. Nagle dsguąl: we świetle księżyca, wprzek | _ 

Ale wywody Kosmy nie trafiły do prze- |drogi przeszedł cień jakowyś... 
gonania ani Stefanowi ani Jance — widzieli | — Kto to?... — pomyślał i wytężył wzrok 
tu krętactwo wójta i fornali kobylańskica. ja widmem onym, ale przepadło bez szele- 
A dopieroż we dworze Te oburzeniem, (stu. Utaił się tedy głębiej śród zarośli ż pa- 
gdy dowiedział się o wszystkiem pan Michał. |trzył, patrzył ustawnie po dnodze, «o sre- 

Postanowił za wszelką cenę wyratować |brzyła się, zalana księżycowa poświatą. 
puwtucha z rąk niesprawiedliwości, a wino-! — Hop... hop... — zawołał ktoś głucho 
«atych — pokarać, Miał wielkie umiłowa- |i do razu odpowiedziały głosy; z oddali: 
nie dla Wojtaska, dl» jego biękitnych,| — Hop... hop... hop... 
mzczerych, prostaczych oczu i dobrego serca, | A w jakie dwa pacierze potem — jety sie 
które nie pozwoliłoby uezynić krzywdy ni- |coraz częściej i częściej zgarnia tajemnicze |w 
jakiej gadzinie, a nie dopiero czławieko- | widuny. 
„wi — pół życia oddałby dziś za niewinność] Michał pojął — we młynie musi się od- 
tego ohlopaka! A przy tem kalectwo Woj-|bywać jakowaś narada. Spiął komia i zni- 
taska budziło litość w sercu pana. Michała. knal w debrzy — tu począł eorychiej ster- 
Chodził tedy jak podminowany, w oczach |mać się ku górze, tuż pobok potoka, gdzie 
fkwieciły mu pogodne, uśmiechnięte oczy pa- |ciemność wielka. Plusk i głośna szemrota 
swaha, to znów jawiła mu się  poradlona |lecącej wody zagłuszyły ciężkie stepy ko- 
twarz AR Gzyła.. aż skoro do: |nia i chuzęszczenie lamanych yr i pręci 
wiedział się, że wójt oddał niedojdę w ręce | pobrzeżnych, 


r orz mosz Linex" na s za e REŻ m - 
jżandarmezji i że ta odstawiła po E byla 


i chęć, aby. jak najrychlej pojrzeć w. oczy 
Kainów! 


Przewodnik przemysł.-handlowy. 


Gdzie i co nabyć! 
Dla pań! 


Wysyłam 


Dla pań! | Związek handlowo- 


KULUS NARODU B Ukta 29 czófyjcą 


|do sądu, kazał okulbaczyć konia i jak stał, |czył ze siodła, przyw iązał konia do pnia — 
tak ruszył do Kosmy. Uniósł go gniew, a „SiE teraz dopiero zwolma i ostrożnie jął scho- 
i energii dodawało postanowienie, aby jak | dzić ku miyńowi, Więc spuścił się za Spad-jpod okno spichlerza, tam stanąć i podsłu- 
najrychlej wybronić. niewinnego chłopca — | 


m Ważne dla Letników!!: 


do każdej miejscowości w dowol- 
mych ilościach TOWARY KOLONIALNE 
(Kawa, Herbata, Garae, Ryż, Makaron, Cukier I t p.) 


a chemicznych konuje. Formy z drutu 
o a e o n przemysłowy WÓDKI, WINA, LIKIERY oraz Artykuły gospodarcze + « można nabyć Jagiellońska SIE” głównego dworca: 
szcze, kostyumiy, swetry, 4 „DIANA 19, II 3 drzwi 995 g : | 
szale, bluzy, pończochy, kaiol. Krawców (Mydła do pranta i toaletowe, Szozetki, Pasty I t p.) „AL p. > Nr. Czas Rodzaj oadd Peron! 
E ae «lica Fioryańska 7. EMME Pa wysydka Cieuniąj ky e dowie! wiżliak, IANA I tymotki więks 208 146 Psp L 1 
+1 1 Š O SP DRR? A z ° M y 
aowe, Feiairoczki. PE a A a N ES K OGORZAŁY K kó Szezepańska 11. że na Walsem Zgroma- S ilość adkupie á bo. 805% 520 "p Ernie i N. Zagórza przez Í 
p 8 GRA na ubrania męskie we- e S r) ra ÓW, Telefon 3004 dzeniu z 80/9 1921 uchwa- średników. Oferty z po- » TAON 4 
Nafjianiej A, dlug wiary, sprzedaż a s ? SĘ . . lono Stowarzyszenie roz- daniem s przyjmuje 6103* 5.40 Zakepaseyo i Rabki uk 
ś a s. AE. W Cyd aw - Przy zamówieniu proszę 8 podanie dokładnego adresu: Poczty I miejsta zamieszkania. wiam. a arma BI firma „MÓURANYJ* 5il 601 Osb. Niepołomic m 
x ; E RST E TRE TTE, r IET wierzycieli do zgłaszania Kraków, Grzegórzki. 409 7:00 Psp. Lwowa l 
vierwszorzędna pracowfia AE KŁ D Aa p Mate kie, 32 PEC iN swych roszczeń w nie- ' 988 21 1-55 Osb i 
O 5 Bioman przekraczalnym terminie 401 Aki ui 
ma olyen, enkt ole, Uióżka skdadźno ustawowym. (WAUDEENENEM fie 810 Osb. Bochni "0 i 
z matcraeam A OD wezwaniem św. ļó- Bii 840 Wieliczki ip 
Kraków, FiorJańska 24. II.p. | w wielkim wyborze tanio FABRYKA RZEWUSKI i Ska m | Paki R 25 1025 ? Lwowa T 
Józef Gałązka. do sprzedźn'a, _ oraz MASZYN g lka O gicznych. Kraków, przy ul. 611 1180 „ Krynicy przes Tarnów 18 
irak w Warszawie, ul. Opdynacka 7. do Tedaeko. Sa ikiega Grodzkiej 63, 1. p. Przyj- 1213 1325 „ za R E i N. Sącaa przez IÉ 
i l i 7 = '| muje zamówienia na Of- $ 
BIURO Eor a CT oddała wyłączną sprzedaż swych wyrobów ZARANIA | iaia kapy, baldachimy, 818 isto ©, Wieliczki i Oświęcimia przez 
POŚREDNICTWA | CFO SR na terenie Małopolski Zachodniej firmie: można nl. Krakowskal.43 Pom i sztandary etc, R. x 


pa PRACY -EE 
afod. Bronisław Krasicki 
Kraków. ulica Glogbia 16, 880 


Pracowniakapeiuszy 
Julji Rauszotwej, 
Kraków, Bracka 4, Ip. 
Przyjmuje wszelkie ro- 
boty modniarskie, jako- 
też farbowanie i Iaso0110- 
wanie kapeluszy. 

- Ceny niskie. - 879 


Piarwszorzędny Zaklad krawiecki 
Hojtasz i Wołkowicz 


w Krakowie, u). Podwale 
1.5. Tel. Nr. 3345. 
Działy: Damski. męski i 

wojskowy. 857 


Ortopedyczne 


obuwie, na wszelkie skró- 
cenia, chore nogi i pła- 
skie stopy wyrabia. Pra- 
cownia szewska „Zdro- 
wie“, Kraków, Św. Ger- 
trudy 1 Wojciech Dą- 

browa. 863 


BIURO MIEGNICZE 


Inżyniera Artura Bromowicza 
Rzadowo upow. geometry 


w Krakowie, „Arodzia 28 


przyjmuje peo na 
patcelacyę, komasację, ni- 
welacye, odgraniczenia- i 
wykonuie plaay, projekty 
x ważnością dia sądów, 
wszystkich władz adraini- 
siracyjnych i Urzędów 
Ziemskich. ER 
Zgicszeuia pisemne ł wyja- 
tnienis na prowiucyę udziela 
vrybko i bezplatnie. 
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Pracownia tapicerska 
w Krakowie, św. Jana 
13, E. Wesołowski wy- 
konuje wszelkie roboty 
tapicerskie, posiada na 
składzie sypialnie, oto- 
many, materace wło- 

sienne. 867 


Wazony kryształowe, 


żardyniery, serwisy do 
wina, wódki i piwa ze 
rżniętego szkła poleca 


Wł. Tomaszewski 


skład porcelany,  szkia 
ilamp, Kraków, Rynek GŁ 
L, 16 (u wyiołu nlicy 

Grodzkiej). 855 


Praktyczno - teoretyczny 
„Podręcznik księgowości” 


zeszyt I. dla uczni knrsów 
handlowych i samouków 
do nabycia w każdej księ- 
garni lub u wydawcy. 
Kursa handlowe „HERME a 
Jana Pilcha, KRAKÓW, 
ul. Filoryańska 389, za 

PDORZAM 608 mp. 
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PRACOWNIA KRAWIEGKA 


steiana Mieinika 
w Krakowie, przy ul. Dłu- 
gisi L. 24, przjmuje wszel- 
kiil zamówienia na sezon 
po bardzo- przystępnych 
cenach. 870 


a a 
Siodła i szory 
w wiclkim wyborze pole- 
ca Ignacy Rybka, Kraków 
ul. św. Marka L. 20. 673 


MATERJE ; WEŁNIANE meskie WE 
PŁASZCZE, / Roszule maskie biale 
9 > plea SZATNIA 


WCE, PLEDY 
CERATY : 


Maszyny do wyrobu: Dachówki cementowej; Pustaków batonowyċh, rur, tegly, 
płyt ł & d. — Zródłe poważnych zysków dla przedsiębiorczych jednoetek, 
? Fy yy" r e J Er, | KT re : rę 


Uboczny dochód 
dla każdego 
pracowitago 
obywatel a. 


Łisty i zapytania ej 
adresem : 
„Samatorć 45 

Bydgoszez. 
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dopóki zapas starczy, do dostawy z końcem czerwca lub 
z początkiem lipca poleca 


Syndykat Rolniczy w Krakowie 
plac Szczepański L. 6. 


Oferty na żądanie wysyła się, 


PEWNOŚĆ Dom komisowo-handlowy 


100.000 Mk. i więcej| | |** 
miesięcznie 


słałogo, uczciwogo zarobku może mieć kałdy nauczycie! 
wiejski, pisarz gminay, erganista, wogóle każdy praco- 
why człowiek ną wsi przy pozasłużbowej pracy może 


ro sa i Fa 
A skoro był ale i już oddalił ód d d ogł, sko. 2 
pójść śród zacienia olch i przedostać się 
albo pójść śród zacienia olch i przedostać się 


kiem wody w wąwóz zamosły ożyną. Smyr- 
nelo mu coś z pod nóg — zając pewnie spał 
tu.-aibo i młody. rogacz.. W koronach dę- 
bów zadarłą się przebudzona wrona... pusz- 
czyk zawołał z głębi... «a już nieustannie 
gwizdały tam te słowiki... - 

— A bodaj-że was kuny wydusiły! — iry- 
tował się Michał, bo skroś onego gwaru nie 
mógł wyrozumieć głosów. idących 04. spi- 
chlerza, gdzie istotnie zebrały, się obłopy na 
jakąś naradę... gg 2- 3 kry 

Gęstwę debrzy dzielił młyńa krzewi: 
sko wiklin i grząskig moczary i bagna. 

Michał wszedł tam — a że tu wiaśnie księ- 
życ rozlewał się jasną poświatą i że każdy 
ruch jego widocznymi był-by jako na dłoni, 
tedy musiał przygiąć się i nie mógł nawet 
głowy wychynąć ze krzów, zaś tam, gdzie 
krzewisko rzedniało i paproć jeno i sitewie 
poszywało mokradła, tam już musiał czożędć 
się, byle jeno podejść ku młynowi, ku ta- 
jeranicy gromadnej rady.. Raz po raz wy- 
zierał se krzów i prężył przed się szyję, jako 
ten wyżeł, eo tnopi igi RE É zaś 

w chaszcze. > « m V* 

Aż dotari ku akion, co opodal miyaga 
stoją i posłyszał urywane szepty; d kich idzie... 

— Bacujcie hań ku gdścińeowie” Uciszyli się.4 

= Już się nie bój-ta... ja baw cuwofżu „| Żyd jał liczyć tozsypańe nai stole złoto — 

— Psa-by wam Wa.. '. po chwili rzekł: 

— Nie trza... słuch i oko mnie nie mylą..| — To za moją przysięgę, że wy niewinni 

Michada dreszcz przeszedł, ale nie uląkł |pożaru... , 
się, — (s85.. (HSS... *— przyckziało go chłop- 

— Czaty... — pomyślał, stwo. 


chać tajemne zmowy, albo podejść ku wo- 


spichrza. Pierwsza myśl wydała mu się nie- 
bezpieczną, bo naw izbie była ciemność zu- 
pelna, a na zadworzu jasna noc księżyco- 
Wwa — mogłyby go tedy chłopy po cieniu 
rozeznać... Druga zaś ośmieliłą go — we 
młynie ciemno, a ściany. spichma mają choć- 
gdzie wyrwane dyle i przez spore szczeliny 
nie tylko, że wszystko posłyszy, alv į doj- 
rzy i rozezna chłopów... dk ż 

Obrał tedy drugą diegę'i od stron ie 
woda z hukiem leciała w odołek, wystermał 
się na koryto i po belach i spagach dębo- 
wych, cicho jak kot, wślizgnął się do młyna. 

Zrazu nie wyrozumiał żadnych głów — 
przychwnął więc ku ściance i przez szczeliny 
pozierał do spichrza: we smudze księżyco- 
wego światła, co biło przez okna, dojrzał 
Kosmę i yda z karczmy kobylańskiej i for- 
nali od Wykowskiogo i karbowego z Gru- 
szowa... ł tylu, tylu jeszcze ze gminy! 

— (568... CESE... — po chłopów 
ł |żyd. „AL, l 
— Ino cicho... cichi0... a łagodził wójt — 


papę A w: 


K pno: sspriżda. 
i dewiz mskónta czekówe s. (a 
BI „findnsówani.. RBC 


ząd fabryki produktów 


A= na lampy wy- 
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Stróże, Stryj 
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założenia 1215 23:45 pe przez Snchą do 
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: Fabrykacja i sprzedaż 

R środków leczniczych dia bydła 6 

Znak Í 
tinkt koli 1 

Błaszczyka si s oyo a pa) ; 
tinktura c - 

Błaszczyka ini prosiat i oleje a arobi 

Błaszczyka WOBCE 1a świń gk 


Da nabycia w aptekach I składach aptecznych. 
$ Tysiące poświadczeń i dalszych pisemnych zamówień! 
Wystawiamy sa Targach Wschodnich 1246 


zarobić. 


fabryczny 
i Błaszczyka tinktura na zoółz 
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Kspujemy także domy w Mato-Polece: 993 
Bańaś i Ska "oazach 29 
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BE na PE T się. 


Miał tóray dwie drogi przed soba: albo 


dzie, wkraść się w młyn i utaić się pobok jg- 


Pian odjazdu pociągów Z Krakowa.| 


Odjazd do Lwawa, Stanisławowa Bukąsesztuj i 
Lublina, Now. Sąćza, Krynićy, Zakopanego, E 
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Odjazd do Warszawy, kdańska, Łodzi, m. 
gł > oska (Wiednia, Pragi) Cieszyng 


Z nowego dwercą osobowego „zachodniewe”. $ 


Bł maja. — Pociągi 221 i 229 mają tylko 3 klasę. 


musy do Katowie idą tylko da Szczakowej, = Do Poznanie pg 
praez Śląsk idzio pociąg 914. 
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— A za Gzyła?... — pytał dalej żyd sze- 


ptem. 

Milczeli. 
a — No?.. — rzekł po chwili oczeje 
wania — go dacie?... 

Malezeli. 


— No. to zabierzeie se pieniądze z poź 
Wrotem.. ja mam sumienie... 

— (ssa... CSS... Ei 

I dopiero po dobrej chwili ktos tam rzucił 

na stół jakąś sztukę złota czy srebra. Żyd 
zgarniał pieniądze chciwermi łapami, a Oczy; 
mu się szkliły z lakomsuwa. Złoto padało 
czem raz chojniej, aż Kosma zagadał eze- 
ptem: 

— Bedzie już... ten stary nie wart był 
tyla... 

Michałowi mało, żę serce nie pękło! 

— Ale ktoże ma być winowaty: pożaru?— 
zapytał żyd. 

— Wojtasek., — zawyrokował Kosma 

i wraz kilku chłopów przychwaliło: 

— Wojtasek... Wojtasek... 

—- Ze dworu gruszowskiego? 

— Juści... już jest w sądzie. a 

— Niemowa?... 

= JARY e nie będzie się bronił... 

— N0...? 

— Przysi 


ęgniesz, że zachodził hań do 


a zgódźwa się WSZYSCY, bo haw o wszyst |dzieuchy... 


— No... 
— Że go wyśmiała i roceźliła... 
— No?... a ONA?... 

— Już wio.:: przysioągnie..) 

— NOP... 


(Ciaz dalszy uastąpi), 


Ważny ed 1 czerwca 1822. 


Niepsłomie, Wieliezki, Kocmyrzowa 
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Żywca z głównego dworca. 


49 035 Psp, Warszawy I 
204 120 „ Piotrowice (Wfłdnia, Pigi» iE- 
26 355 Osb, Piotrowic h I 
28 715 „ Piotrowic i Katowic | 
30 1025 „, Żywca przez Dziedzice S. 
22 1414 *Ę. > Piotrowic 1 
122 1710 * Cieszyna, Żywca przez Dziedzice II 


17:40 Psp. Gdańska przez Katowice, Poznań I 
24 1940 Osb. Żywca przez Dziedzice IR 
410 2005 Psp. Poznania przez Katowice 


8 2245 „ Warszawy 


srona JH 

2 8600 Psp. Warszawy lewa 

12 1000 Osb. Warszawy = “prawa 

taodd 1a i 20 , kl Dębi 

F worda Szk 17:50 arszawy przeł in 
w Katowicach ninitao Y mary Katówie 
Heinzelstr. 6. $ k: 4 1980 „ Warszaw hs £ 

Załatwia wszelkie pośrednictwa przy kupnie, sprzedał 8 22:25 Psp. Jarszawy via Dęblła- rawa B 
i aaay majątków i realności, á 16 2256 Osb. Ł iewa f 
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Pociąg 410 Krauków-Poznań na razie nie kurauje. += Tur- fe 


UBRANIA | sąskio 
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Wydawoa: w zastępstwie Polskiei Bęótki prazowaj K, Holeksa. — Redakter naczelny i cdpow, Jan Matyasik. — Drukarnia „Głocu Narodu” a Krakowie sed zarządem Romasa Ferka. 


